
Podpisanie Sportowcy budujq Warszawę 

umowy 
ze Szwajcarią 

W AP.SZA WA. - W dniu 15 
bm. został pod1Jisanv w 'Nar-. . . I 
sz~\'. ie prntokół reg:u1:1jącs wy I 
mianę towaro\\;ą mię<J1.y Rzecz I 
pospolitą Polską a Konfedera
cją Szwajcarską na okres do 30 1 

czerwca 1952 roku. 

Protokół ten został poclpisa 
ny w rarnac:h umowy o wymia 
nie towarów i sposobie doko-

~:,:·:~1~ar;~:t.ności z 
25 

czerw- ił~ Rok VII lłt 241 (2221) Łódź, ntedziela 16 I poniedziałek 17 września 1951 r. 

Sportowcy - ucze~tnu·~ „Spartaldally'• w Warszawie wzięń 
Ud?iał w 1na~ach związanych 7 :'diesiącem Rudowy Stolicy. 

Na zdjPciu: - Grupa zawodnil<ów i :zawoctnlcz('k por:r.<1dlcnJe 
na l'owtSltt te1·en, ua któr~·m mieścić się b~<lzie Centralny Park 
Kultury. Do wspólnych narad 

przt!dstawit:i~li NRD i Tri-zonii 
nad lo§anli Nien1iec 

Min. Zdrowia otrzymało 

nowy radziecki środek 
zwalczania Heine Medin1 

Wzy:wa Izba Ludowa w osiągnięciu tej jednośc1 i tr\va 
łego pokoju dla Niemiec. Dorna 
gajcie się zwołania ogólno-nie-

WARSZAWA.15.9. W wyniku praey licznych instytutów 
naukowych w~maleziony zost al w Związku Itadzieckim no
wy środek leczniczy do zwale zania choroby Heine Medina. 
środek ten - Dibasol pobudza porażone mięśnie do czy.n• 
u ości. 

d 
B~HL~N .. 15. 9. - Izba Lu-' Niemcy potrzebują pokoju anie kich paTtii i organizacji demokra miL'Ckiej narady! Walc7..cie o jed 

D
0\\·,1, Niemieckiej Republiki no·wei' woi·ny ooti.··zebuJ·a •~k··oJ·o ,.., h 'ha . ność Niemiec i J.ak naJ'szybsze Dibasol sto~owany jest z do 
ernn,;.r·1tyczne· d • • ' - • ,...- •.Ycznyc z pros · 0 popan:ie · ak 1 · 1 brymi wynikami po usta.pie
.•. · •. ', · . . : ·.I na na zwy- 1wego budownictwa, a nic bom:b j&j propozycji w sprawie zwoła zawarcie tr · tatu po rn3owego. 

C7.'1Jl1€'.J ::-esJ1 odbytej 15 bm 1 · . , . 'ln . . ki . d N. 1 . . .ed 1. . 1 . niu ostrych objawów chorobo 
uch·valił· · d . · · i znrnzczen. nia oga · oni.erruec - ei nara y. iec 1 zyJą J · no ite, meza ez h .. t b .1 ) . k 

nal
·o'dl! " . 0 _ezi;:~ do ral~go l 111.Jba Ludowa ?.1vnca się do Nie wo1n.o dopuścić <lo tego, a:hy I ne, demokratyczme i inilujące po wyc ltempera ura. · 

0 
e ' Ja 

twl. "' t'd~·, iuemtec;;:t1ego.' ktora wszystkich Niemców, do wszyst wrogowie tx>koju przeszkodzili kój Niemcy! również w okresie stanów 
s •· r.u. co nns ępuJe: I przewlekłych. 

• 
malo już ze Związku Radziec-
łJ.ego closta.teczną, ilość nowe
go środka leczniczego Dibaso
lu, któr:v został rozprowadzo• 
ny do ośrodków leczenia Hei
ne Medina. 

Do w~zystkich Niemców: do Podkreślić należy, ie pomi-
v.~sz:v~tki~h partii i organizac.ii l N. . . . . ino tego, iż ani w Związku Ra Proklamowanie 
nien:ue~~'~.h: . . . I 1e1ncv Tr1zonn nie chca· is' ć <lo \VOJ. ska dziecldm, ani na Dalekim 

OZY"-laJąca narod merruec- . • Z . .. . '-' '" Wschodzie nie ma epidemii straiku powszechnego 
k! wola jcdt1ości i pokoju s1<łol ll'ZDIO„a ~.-111111 ruch opo„u Heine Medina, a jed)·nie zda- „ 
mła Izbę Ludowa NRD do złoi 7 ~ '7: • rzają się sporadyczne wypad- pra;cowników 

t~~;n~~~~1~~111?~~~r~~~1i~~0 przec·1wkO utworzen·1u Wehrmachtu ~~;~~1~~~~aek ~~~~~~ wś~~t~~-·państwowvch 
po.zycJt w. sp~·aw~e. zwołania których nie zdoła110 dotych- UJe lflloszecll 
ogólno - mem;eckieJ narady I . _ czas wynaleźć w krajach ma- _ ~ . 
przedstawicieli NRD i Nie- ' BER.LIN, 10>.!!. Podczas gdy Zwrócili się oni do mieszkań.- wq jedności klasy robotniczej w jących stale dużą liczbę zachc ID". X'M., 1~·~· - Sekret::riaty 
nfr)C zachodnich. „rząd" w Bonn. stara się gorli- ców z weX<.vaniem do walki o po walce przeciwko remilitaryzacji rowań. a przede wszystkim w trzectl włos,nch. central ~w1ązk~ 

O,::ólno - niemiecka narada ' wle wykonać instrukcje amery- kój i do popa:rc'ia a!kcji młodzie i o pokój. USA. · wych postanowiły proklamowac: 
winna rozv,riązać następujące[ kańskie w sprawie remilitaryza- ży. Ministerstwo Zdrowia otrey" na dzień 19 września po..,vszech-
zadania: 1 c.1i Niemiec zachod:nlch, mnożą Górnicy w Dienslaken przy- . ny, 24-god?.i.n.ny st1·ajk pracow-

1) Wyznaczy~ ogólno-niemiec 1 si~ protesty ludności zachodnio- st:wili do rozpowsze<..tmiania u- M1"1·1ony ludzi· radz1·eck1·ch ników państwowych, prr.cowiii-
łcie, wolne, równe i tajne wybo 1

1 
niemieckiej przeciwko planom l1>tek nawołującyc.-h do jedności ków poczt i telegrafów oraz ko-

d 
·1· ·· ł · ,_ ..... · · · -' 1•-· foi -państwowycli . 

. 'l".t" emo·krat~· czne do zgrom adze 
1 
re.mi 1taryi.nci1, zw aST.cza rias .... Jasy rouoi:rucze:i l uo .wru„<1 

n!1< _narodowE-5o, celem utv;orzel' oslatni~ p~-zeciwk>C_> ,Pt·oj~toll? przeciw-ko r~Łaryz~cji. Nit; podpisały już Strajk ogio.~zony został celem. 
?!Hl Jednolit~•ch clemokratycznych!Przywrocewa obow1ązKoweJ słw; chcemy - g1oszą ni. m. ulotki .1 ,poparcia dawno już wys\.tniętych 
i miluiftc~·ch pokój NiC'tniec. 'by wojskowej. - 7.adnej wojny. Chcemy Pc:>ko- Apel Swiatowej Rady Pokoi u żąda11 w sprawie pod:wyżki płac 

2) Z~żąda(, jak najo,zyJ:sz.ego I Z M?naehium do?-osi age~1cja j1:1 i dobrobytu._ Walczm>_' prze- J w rwiązk~ ze wzrostem koszt~w 
:r.a"'·~rcia ti:aktafu pok?Jo~ego;1lDN, ze !1': zebramu młodz1eey c~wko v..-:1:zysk1w&ezom. i prze- MOSKWA, 15. 9. _ Akcja dzinic pokojowej vracy dla utrzymar.na 01:az wprowadzerua 
:I'!. ~ti.ei:ncanu oraz: ';"ycoia:11a. w i w •• Neuoetb.~. kolo Landsh~t c1wko ~odz~ac~ ~'i'o3e1mym. zbierania podpisów pod apelem dobra swej socjalistycznej 

1

1 ruchome1 skali płac. 
pozmc)szym termmi.e z Nierruec ! (goi na .~awar1~) powst~ł konu- ~fa konfe.1enc11 " Dorttnun: Swiatowe.i Rady Pokoju prze- ojczyzny. • --
W-s?ystkic:h wojsk okupacyjnych. itet akcJl przecn~ko proJ.etktowa- d~1e. robotmcy-:-. metalow~y l biega na terenie całego Związ w Moskwie, Leningrad1Je, Związkowcy włoscy 
„Musimy IJ?łożyć kres _ro~da.l·-inemu :pawohiy1u .rocz,ruka 193~. go.nncy p05tanow1l! utwoteyc .ko ku Radzieckiego w atmosferze Gorkim. , Stalingradzie, Kujby-

c11: naszej. O)~zy'/-1:1Y!.'! un:ę po l!c~estmey .ZC;'Jl'ałlta )>-O~ta~O\Vl- m1tet przy.goto'''.awc:zy, k~ory pl'awdziwego entuzjazmu. szewie i innych miastach R. odwiedzili Łódź 
k~J~Wef!o zyCla wmn1smy Z}e<ln?I h Jedi:o~yslme. uchyla~ sit ~ zw~·a ko:iferenci~ . :rol~e<t.mczą. Milionv ludzi i·adzieckich j F. S. R. R. i republikach związ 
c,.y,~ się w drodze pokoJOWeJ. wszclkieJ słuzby WOJskoweJ. Konforenc3a ta !l!:a]!me 51~ spro- składają "swe podpisy dokumen kowych pod apelem ~hviatowej Vlczoraj przyjechała do Ło-

tując gotowość obrony poko.iu. I Rady Pokoju złożyło już ~we dzi delegacja włoskich działa
Goto.wość tę. pod~re:5.lają li<:z- po~pisy '.dlk~ milionów obywa czy związkowych, przybyłych 
nym1 zobow1ązamamt w dz1e- teh radz1eck1cb. do Polski na zaproszenie C. R. · PoH!ołanie 

Z3kladOWyCh komisji fOZjemczych Lud Stoli~y złożył ?ołd . 

Uchwała Prezydium Rady Ministrów pracy, ~toso;vania stawe'.' pła- b0h8t8r001 . przynzołkH CZ0rn18k0WSkleg0 
, . • . . cy, obhczama wysokości wy- WAIIBZAWA. 15 bm. w przeddzień 7 roczn~cy desantu jedno-

d. WARSZAWA, 15.9. Prezy-1 dama specJahteJ ust.awy, re- nagrodzenia, potrąceń itp. st·•k I Annii Woj„ka Polskiego i Armii Radzieckiej spiesza-
·:u.m Rady Min~strów, na ~uh1j~ej zakres ich. działai;tia w skład komis.ii wchodzić c:ch z pomoca kr;,awiacej Warszawie, wydanej zdrad:deck'o 
~ n10sek Centralne.i .Rady Zw-11 s~osob powotywan~a._ Pom~- będą zarówno przedstawiciele p~·zcz dowód;tiN·o AK 'na lup !-.ord hitlerowskich - odsłonieta 
n~wodow~ch, PO\'.·z1ęło o~tat- waz dotych~za~ k?:r11s.ie tak~e związkó':"'" . zawodowycJ:i jak i zo~t;la na miej.;cu „przyczółka czerniakowskiego" -płyta paro"'iąt 

. 1;l~h'.Nałę o po\'.,rołamu wi w Polsce me istm"ły_, zostaJąl kierO\'-·rnctwa zakladow pra- kowa k'u czci poleałych tu bohaterów. 
niektor~·ch zakładacn przemy! one powołane na razte tylko cy. Członków komisji powo- " . . ... 
sło~vych, zakładowych komisji w . kilkudziesięciu dużych za- łi.iie w połowie rada zal~.·lado. -

1
1 Na spiżowej płycie widnie- 1~44 r. oddzia!y III Dy~iZJ1 

l'OZ.le_mczych. których celem kładach przem~·słowycb. Do· wa w połowie zaś kierow·nic- je napis: P10c.hoty WoJska Polsl_;:1ego: 
b~dzie rozstrzyganie sporów! świadczenia z ich pracy ma:ią tw~ zakładu. Praca ich ma · _.Na tym Wybrzeżu w wsp:erane prz17z a~·tylenę . i 

~1ędzy_ pracownikami a admi posłużyć jako materiał do o- charakter społeczny. dniach od 16-2:~ września lotnictwo radzieckie - sp1e-
rnstracJą fabryk. pracowania ust::iwy o powoła sząc na pomoc walczącemu 
Zakładowe komis.ie rozjem-I ni'l.l zakładowych komisji roz- d ludowi. Warszawy - po sfo1· 

cie powola~e zostały po to.I jemczych w całym t?rzemyśle. Chc1· e11· sprze ac' s~waniu ~isły stocz~:łY. nie-: 
aby ewentualne spory jakie Do kompetencji zakłado- rowny boJ z przewazaJącym1 
mpgą wynil~ąć w zw'iązku z ' w:vch komis.ii rm:~emczych na ~iła?li .wojsk hitlerowsk!ch. 

Z. Z. W skład delegacji wcho 
dzi 19-cie osób: włókniarze. 
odzieżowcy, dokerzy, . metalO\~ 
c r i kolejarze. 

Goś::ie zwiedzili PZW im. 
Barlickiego. W świetlicy zakła 
dowej odbyło się spotkanie go 
ści z załogą. Związkowcy wło 
scy zobrazowali ciężkie warun 
ki pracy i .... valkę włoskiej kla 
sy rob9tniczej. Przewodniczący 
delegacji - Giorgio Bucci, pod 
kreślił jako najbardiiej charak 
terystyczny fakt, :?c we Wło
szech istnieje przE>szło 5 milio 
nów bezrobotnych. 

Włoscy goście zwiedzili tak
że żłobek zakładów im. Ofiar 
10-go września. oraz· żłobek i 
przedszkole ZPB im. Róży Luk 
semburg. 

wykonywamen1 pracy, zał;;.t- leży rozstrzyganie sporów mię 
1 

J , Smierc1ą walecznych zgmęło 
wiane b:vłY szybko,sprawntei dzy pracownikami. a admini- setki .;::i .02'rUl110\\7 łllleSa 2.056 żołnierzy i oficerów w godiinach wieczornyc:h 
bezpośrednio w zakładzie. tak, stracj.ą fabryk 111• in. w spra- ,_, „ Wojska Polskiego i Armii nastąpiło spotkanie delegacji 
jak tego wvmagają interesy wach rozwiaz~ania stosunku Z P"""-•af-. .:._.0 .-...,,0 p-..OJ-UI H.adzieckiej oraz setki po- z robotnikami łódzkich zakła-
m-acownikó~v i dobro gospo- · ·· 'li'.!l'lt ~••• .::;:;o'"iY łlll' \Vstańców Czerniakowa i Sol dów pracy. 

dar!d narodowe.i . . Komisj~ t~t) W poszukiwaniu Kilkadziesiąt zebra.ń gmi_n-I Ig.ll~co.-w. skonfis.·kowano 3-1 kgl ca. Chwała boh_ater~m pole- W noc:y związkowcy włoscy 
maJą charakter tymczaSO'l'l'Y J • głym za wolnosć O.iczyz11y". opuścili nasze miasto udając 
praCO\Vać będą do czasu wy- \1 mJ'.cso armatni'' ego nych i i;-roclmadzkid1! i llttine.I ruesw1ezego m1ędsa. przezna- się do Wrocławia. 

11 Dziś I I 

na stron ie 

't odbyły się w pow. p10 •. r rnw~ czoncgo na sprze az. 

1 skim \v ostatnich tygodniach w gm. Goksze gr. Nagórzy c 
1 Do USA prz~ był pn:m1er rzą po•iv.ięconych było walce ze ce. ll Józefa Gruszczyi1skicgo zoło' wka 

11 
'. du włoskiego de Gaspeti. Po, spekulacją. znalc:iiiono przygotowane do 
i kill~udniowym . pobyci~ w I Uchwał:v_ o walce ze speku- odsprzedania sµelrnlantom w1ę 

1 , 1 USA. de Gaspen uda stę do Iacj'!! pod.1qte na zebraniach kszc ilości mięsa: trzy świnie, h k 
'Ottawy na posiedzenie rady sa już rea.lizowane i przyno- jedną krowę oraz kilkadzle- C ińS iej armii Wyzwdleńczej 

8 i uc:zestników paktu at1nntyc- sŻ·a po.iądaue ~czultat~. siąt ldlogramów wędlin. In- · 

I kiego. W micszkanm Jana Klimec terwencja władz w porę mla- przybyła do lhassy 
1 

.Prasa amer:v1·rnńska przy- kiego zam. w g,n, Par:miewi- remuiła transl1kc.j1>. . 
, ·w1ązuje mniejszą wagc~ do ee gr. Rorowa. ob. Jan Przy-początek powieści 

Piotra Widzewskiego 
p. t. 

Cl EN IE 
>> i\ li EN 1 << 

1 obrad w Ottawie niż do roz- bylski dokonywał w warun- 'V gm. KrzYfanów były rze . 
, mr'iw. :jakie d~ Ga~;peri ma od kach antysanitarn:iich sprz~- :inik. Stanisław R?'sz11a.n na .. P~KIN, 1.5. 9. . '.A~enc.1a 
być w końcu mie~hca w Wa- daży mięsa. TJ wymicnioncg-o w!asną.. rękę ~z:vml z~kupy . ł<.owyc~ Chi~1 don::>s1 ~ ~zung

! .$zyngtonie , władze f'konflskowah• ok ten; 'f!lęsa l nama~·iał c~łopow .clol kmgu, ze dma 9 wrzesma i;>rzy 
. Amerykat1skic koła rindzą-1 kg mifl"'a I nrns1)rzer1awama panstwu z:.:- była do Lhassy czołowa .ied-
1 ce nie ukrywają, iż zami;~rza- . u Ka;,imiena Zająca zam. wca. Chłopi wskazali szkodm·,

1 nostk~ wyzwo~eńczej Armii Lu 
; .i<'; naruszyć postanowi"?~1ia 1 w gm. Grabica gr. 1,ubanil>• ka właclzom. d?we,1 w zvną.zk~ z w:v:I~ona-

traktatu pokojowego z Wło-! slrnnFskol\'ano mi.,,so ;iuź na1l · w 'dn. 12.9 na spędzie w Su melin po~ozum1e01a c~msko
. chami i dom<1.gać si(.' będ01. od; p~'.lte w Hośei: .55 kg wicprim-1 lejo_wie chlolli zdemaskow11;U t~betansk1~go w sprawie śr~d 
! rnądu włoskiego znacznegoi wlm:, 17 kg eielęc.lny i 23 kg dwoch fl~obników, którzy ro- kow pokoJowego wyzwole1ua 

~:,_icJ Armii Ludowej został po 
wtt~ny entuzjastycznie przez 
kilkadziesiąt tysięcy mieszkań 
c~·w, reprezentujących wszyst 
kie odłamy ludności ,Tybetu. 
Na powitanie pt·zybyli przed- • 
staw:iciele lokalnych władz du 
chownych i świeckich. Dowód-

zwiększenia staim liczebpego 1 słonln:v. wnb:i. !>hcicli nah:vwał cielaki Tybetu. 
i uzbrojenia jego am1ii. . . U Jana Ciesiclsklego z i;'r, i świnie na potajemny ubój. Wkraczający oddział Chiń-

1 

' ' 
\ 

cy wkraczające.i jednostki wrę 
czono kwiaty i podarki dla żoł 
nierzy. 

• 

I 



WOJSKO POLSKIE 
otoczon miłośc.ią 'narodu 
U tkwił nam głęboko w parnię 

ci obrazek z robotniczego 
miasta Bielawa na Dolnym ślą
sku. Oto przed wejściem do jed 
nej z fabryk potężnego kombin::i 
tu bawełnianego, noszącego na 
zwę II Armii Wojsk::i Polskiego, 
stanęła grupa podchorą_żych w 
odświętnych mundurach. Wła
śnie kończyła się przedpołudnio 
wa zmiana. Z bramy fabrycznej 
wysypała się gromada robotni
cza. Młodzi włókniarze radoś
nie powitali podchorążaków. 

- Jak się macie, koledzy! 
Młodzież robotnicza i podcho 

rążowie po serdecznym powita
niu wzięli się pod ręce i 57,Ji 
główną ulicą Bielawy wesoło 
rozmawiając. 

- Co tam u nas w fabryce? -
padały pytal'~ podch:;rążych. 

Ich koledzy z wa.-sztstów włó
kienniczych opowiadali im nowi 
ny o swej pracy. Tamci znowu 
opowiadali o życiu w szkole pod 
chorążych. Byli to dawni robot 
nfoy, którzy poszli do szkół ofi
cerskich. Na dni urlopu przyje 
chali odwiedzić swych dawnych 
towarzyszy pracy. 

Szła ta grupa woj"kowo-robot 
nicza przez miasto tltniące pra 
cą, jako widomy znak sojuszu 
klasy robotniczej z W ojskiern 
Polskim, które jest krwią z krwi, 
kością z kości polskiego ludu pra 
cującego. 

politycznych i społecznych. N'ie I skie. Siła jego w niczym nie wódcy Wojska Polskiego jest je 
są kastą ponad narodem, lecz są 

1 

przypomina przedwrześniowego dnym z licznych dowod&\v, jak 
ściśl~ zwi_ąz~ni. ze w~zystkimi J,luffu „silni, zwa:rci, _gotowi". wielką miłością otoczona jest 
prze3awan11 zyc1a naroctu. Gdy Potęga odrodzonego WoJska Pol postać bohatera bojó-w z naje-źdź 
umilkły armaty na Wale Pomor skiego jest ściśle zsynchronizo cą hitlerowskim. 
skim, 7.olnierze natychmiast bra wana ze wspunialym rozwojem Miesiące letnie, podczas któ
li udział w pierwszej wiosennej przemydu oraz z post.ępem spo rych naród swą pracą codzienną 
akcji siewnej. Osadnicy wojsko łecznym. żolnierz dzisiejszy wie, powi~kszał nasz potencjał gospo 
wi v:zdłuż Od\-y i Nysy umocni- czego broni. Wie, że jes:t gw·aran darczy - Wojsko Polskie spę
·li nasze kresy zachodnie swą tern naszych zdobyczy, n::iszej <lziło na intensywnej pracy na 
pracą pokojową. wolnoś.ci, naszej wspólnej przy poligonach i w letnkh obozach 

Cor::iz bardziej krzepnie więź szłości. Siła tego wojska polega ćwiczebnych. Obecnie nadszedl 
przyjaźni i miłości łącząca Woj- na ścisłym zespoleniu kadr żoł- czas wielkiego przeglądu tego 
sko Pokkie z ludem. nierskich z kor.pusem oficerskim, dorobku szkoleniowego. 
Huczała okrzykami radości i wywodzącym się z ludu. Daw- Do wszystkich garnizonów po 

dumy ulica warszawska, gdy w nej przepaści i wręcz nienawiś wróca z ćwiczeń kolumny żoł
clniu 22 lipca dudniły na ulicy ci między sanacyjnym oficerem nierzy. Powitamy ich kwiatami 
Nowotki baterie ciężkiej art.yle a poniewieranym żołnierzem i serdecznym okrzykiem. Wszak 
rii, sunęła broń pancerna, a pod przeciwstawiono • współpracę. oni wraz z nami tworzą jedną 
obłokami przemknęły 57.Yhkie przyjaźf1 i zaufanie, łączące dziś olbrzymią i potężną armię obroń 
samoloty odrzutowe. dowódców i podwładnych . ców pokoju. Ich siła i wysiJko-K ażdy oklask czy okrzyk był siłę ·naszego Wojska Polslkie lecnie jest siłą obozu pokoju. Im 

wybuchem radości z tego, go powiększa świadomość, pO'tęiniejsze jest Wojsko Polskie, 
że na straży naszych wspania- iż na jego czele stoi ,;wycię"LCa sprzymierzone j1: niezwyciężoną 
łych zdobyczy w odbudowie i bu spod Stalingradu, MarS1Łałelk Armią Radziecką i armiami 
dowie, na straży naszej drogi do Konstanty Rokossowski·. Potęż- rpa11.stw demoilcracji ludowej -
socjalizmu, na wiełkiej warcie na manifestacja 150.000 chfopów tym silniejsza je&t gwarancja po-
pokoju od fal Bałtyku po szlak na poznańskim polu dożyniko- koju. 
karpacki stoi silne Wojsko Pol wym na cześć naczelnego do- z. 

Janina Krako\viak i Janina Gmitrasiuk 

Dif mają · klopoiów 

Nikt nie ma prawa 
tlunaić larqtqhi 

korespondentów robot11iczych 
chłopskich 

We wczora~szeJ „Trybunie Lu-1 pawanie ob. Mvszka się skar-
d11" ukazał się artylrnl pod powyż ; ł · ' l . · szym tytułem, który ze wzglęclu zy , rozpoczyna s. cdztwo 1 spo-
na wagę poruszonego zagaclnien~« I rządzony protok~ł przesyła do 
~~~1eszczamy w obszernym skro- \~ydziału Zdro"':'1a w Rzeszo-

. . . I wie z uwagą, ze zarzuty ob. 
Niewiarogodne, a Jednak Myszki są bezpodstawne i że 

prawdziwe. Mimo uchwały Ra I wobec teao jego - dr Woło
dy Państwa i Rady Ministrów szyńskieg~ ~daniem - sprawę 
z 14 grudnia 1950 r. w sprawie należy skiernwać do prokura
rozpatrywania i załatwiania tora celem oskarżenia ob. My
od:V?łań, listów i zażaleń lu<»- szki o oszczerstwo. 
n~sci oraz krytyki prasowej, Prokurator sporządził akt 
numo uchwały Komitetu Cen- osk3rżenia i 30 lipca br. ob. 
traln~go naszej partii w tej Myszka staje przed sądem, 
?a~eJ sprawie, mimo wielu o- gdzie zostaje skazany za rzeko 
s~iadczeń najwyższych czynni me „pomówienie lekarza o to, 
kow w Państwie, biorących w że nie dopełnił wobec niego 
obronę korespondentów przed należycie obowiązku udziele
jakin:ikolwlek represjami z ty nia mu pomocy lekarskiej". 
tulu l~h krytyki - znalazł się Wyrok opiewa na 6 tygodni 
w lecie 1951 r. sąd, który wy- aresztu z zawieszeniem na 5 
dał wyrok skazujący autora li lat oraz na 150 zł grzywny. 
stu do redakcji, broniącego List, który redakcja otrzymu 
swych praw. je od swego korespondenta lub 

A oto przebieg sprawy. Ro- czytelnika jest jej własnością. 
botnik huty Stalowa Wola, Każdy obywatel, każdy czło
Władysław. Myszka, napisał w wiek pracy ma prawo, a prag
marcu br. list do naszej redak- niemy, aby uważał to również 
cji, w którym twierdził, że ob. za swój obowiązek, dzielić się 
Gadziński, lekarz ZLP w Tar- swoimi spostrzeżeniami i fala 
nobrzegu nie udzielił mu wła- mi z redakcją i krytykować to 
ściwej pomocy oraz. dał mu co uważa za złe. Może on się 
zwolnienie z pracy zaledwie na mylić, ale ocena tego, czy my
dwa dni, podczas gdy ~tan je- lił się czy nie, należy do redak 
go zdrowia (oparzeme nogi cji, która zobowiązana jest 
przy pracy) wymagał dłuższe- sprawdzić słuszność krytyki 

Widzieliśmy potem w spół
dzielni produkcyjnej Ostro 

szowice zespoly artystyczne, te
atral>ne, chó-r, orkiestrę trzech 
szkół podcho1'ążych. Podczas 
wielogodzinnego koncertu chło
pi, młodzież wiejska, dzieci okl::i 
skiwały gorąco żołnierskie wy
stępy. Naslępnie odbyła się z::iha 
wa. na której podchorążowie o
choczo tańcz~li z urodziwymi 
dziewczętami z Ostroszowi.c. N:i 
strój był serdeczny. Chłopi z t::i
ką samą miłością odnosili si!;' do 
przecl~l:iwicieli Wojska Polskie 
go, jak i robotnicy bielawscy. 

Społeczeństwo pomaga rodzinom żołnierzy 
Uchwała Prezydium Rządu o roztoczeniu opieki nad ro

dzinami żołnierzy odbywający eh obecnie służbę wojskową 
spotkała się !'l życzliwym przy.jęciem wśród społeczeń
stwa polskiego. Na terenie Łodzi i województwa akcja · 
ta zatacza coraz szersze kręgi. 

go zwolnienia. List ów skiero- lub skargi, bądź bezpośrednio, 
Otrzymały one pomoc przy waliśmy do Ministerstwa Zdro bądź za pośrednictwem właśd 

żniwach i omłotach, a obecnie wia, prosząc o zbadanie spra- wych władz, i bierze na sie
przy zasiewach jesiennych. wy i zawiadomienie nas o wy bie odpowiedzialność za publi
Dzięki tej pomocy, udzielonej nikach badań. z kolei Mini- kowanie listu. 
przez słuchaczy Instytutu sterstwo _Zdrowia pr:zesłał~ lis~ Nikt nie ma prawa pociągać 
Kształcenia Nauczycieli w Bra do Wydziału Zdrow1a WoJewo do sądu autora listu do redak-

Pomoc rodzinom żołnierzy 
niosą organizacje społeczne i 
młodzieżowe jak Liga Kobiet 
ZMP i inne. 

toszewicach ukończyły one d k" · R d N d · R Tak samo opiekq otoczone żniwa bardzo wcześnie. z i~J a ,Y aro . oweJ w · ze cji, choćby nawet skargi czy 
rodziny żołnierzy na wsiach. ~z?~e, ktory zmmast sam za- krytyka autora nie były w peł 
W gminie Bratoszewice zao- - Zawsze się martwiłam - Jąc się sprawą, do czego był ni uzasadnione. Od autora li-

Naró<l nasz głębo.ką rniło~ci,'.f 
otacza Wojsko Polskie, dając te 
mu gorący wyraz podczas wit>l
kich narodowych manifestacji. 
.Widzieliśmy żołnierzy, maryn::i
rzy, lolników, oficerów, którzy 
w dniu 1 rnaj:;i maf,zerow::ili 
wraz z robotnikami w zwartych 
kolumnach poswzególnyrh zakł::i 
dów pracy. Wojskowi obeenoś
cią swych mtmclnrów w kolum 
nach roboczych podkrefbli ści
słą łączno~ć z klasą robolni<'zą . 
z produkcją, z 7.ydem codzien
nym narodu. 

I tak w ZPO „W(>lczanka" 
zaopiekowano się .Janiną Kra
kowiak, szwac:i:ką, której mąż 
przebywa obecnie w wojsku. 
Otrzymała ona dwutygodnio
wy urlop okolicznościowy. 
dziecko jej umieszczono w 
żłobku. Na wniosek Rady Ko
biecej zakładów ob. ICrnko'
wiok olrz:vm:iłfi hez:>:wro1n~ 
zapomogę. 

piekowano się trzema wdowa- mówi ob. Kwiatkowska - o powołany, skier~wał skarg~ o- stu do redakcji nie można żą
mi, których synowie odbywa· to co się stanie z g·ospodar- bywat~la My~zln do_ Wydz1<1h1 dać przeprowadzenia w drodze 
ją obecnie służbę wo:iskową: siwem, gdy syn pójdzie do Zdrow1~ PowiatoweJ Rady Na sądowej dowodu prawdy, bo 
Weroniką Kwiatkowską, Ma- wojska, Myślałem, że nie dam rodoweJ w _Tarno?rzegu. . nie zawsze pozwalają mu na to 
rią Miśkiewicz i Stanisławą sobie rady. Tymczasem zmar- I oto kierownik Wydziału warunki i możliwości. Wystar 
~rze_lak, małorolnymi chlop-1 twienie było niep~trzebne. ~j Zdrowia P~N _dr Woloszyński cza, że czytelnik lub korespon 
rnmi. pomocą przyszło nu nasze panj wzywa do s1eb1e o?. l\lfyszkę dent w dobrej wierze sygnali-

stwo, oraz lekarza, na ktorego pastę zuje redakcji o brakach, niedo 

Podobnie w Fabryce Fira
nek i Koronek, ob. .Tanina 
Gmitrasiuk otrzymała zapo
mogę bezzwrotną. Oto co mó
wi on:i sama: 

Próby , sabotażu spaliły na panewce 
ciągnięciach, biurokratyzmie 
lub objawach szkodnictwa. Rze 
czą redakcji jest przeprowa 
dzić selekcję słusznych żalów 
od tych, które są nieuzasadnio 
ne, a następnie w wypadkach 
stwierdzonych braków, ~pły
nąć na nagrawienie zła. Chłopi dostarczają 

Listy ludzi pracy i koresPon 
dencje pisane do gazet przez 
robotników i chłopów, głosy 
krytyki, płynące z mas ludo
wych - to nieocenione źródło 
poznawa11ia spraw i bolączek, 
to nasza potężna broń w walce 
ze szkodnictwem i nadużycia
mi, biurokratyzmem, bezdusz
nym stosunkiem do ludzi pra
cy, lekceważeniem ich potrzeb, 
w walce o rewolucyjną prawo 
rządność przeciw łamaniu linii 
partii i rządu. Tę broń - oce
niwszy jej celność - usiłują i 
będą usiłowali wytrącić nam z 
ręki wszyscy jawni i ukryci 
wrogowie lub różni tępi i bez
duszni biurokraci. Usiłują i 
będą usiłowali stępić jej o
strze, zniechęcić ludzi do po
sługiwania się nią. 

-Jestem niezmiernie wdzię 
czna naszemu Pal1stwu Luclo„ 
wemu za troskę o nas, matki 
i żony żołnierzy pohkicłl. 
Dzięki pomocy Ra.dy Kobiecej 
naszych zakładów umieściłam 
dziecko w :iłoblm i mogę spo
ko,jnie pracować. Mąż mój wie 

coraz więcej zboża na shup 

Wojsko Polskie je3t tak dziś 
przez wszyslkic·h nmiłowa 

ne, ponieważ idzie z narodem, :i 
nie przeciwko narodowi. Parnię- · 
lamy dobrze czasy zdrady naro 
dowej, gdy armia rzekomo apoli 
tyczna, by]a posłuS'Znym iJlstru
mentem kapitalistycznych rzą
dów. Kazano być armii .. wielki\ 
niemową", by w mikzeniu ~pel 
niała rolę pomocnika katn poli
cyjno-ż:indarmskiego. Odcinano 
sztucznie armiP od lu<lu. Stwo
rzono „elitn.rny

0

" ko11n1s oficer
ski, wrogi wqzelkiemu posl~po
wi, korpus oficerski, który miał 
trzymać w ryzach żołnierza po
chodzącego z ludu. 

Dziś Wojsko Polskie bierze 
czynny udział w życiu politycz 
nym kraju. Żołnierze brali u
dział w referendwn ludo-v,·ym, 
glosowali _przy wyborach do 
sejmu, pomagali czynnie we 
wszystkich ważniejszych akcjach 

Wystawa 
»Chiny disieisze« 
w Warszawie 

o tym i dlatego nie martwi się 
o mnie i o dziecko. 

Piękna przysłowiowa złota 
polska ;jesień, okres gdy rolnik 
nie jest całkowicie zajęty wy
kopkami, daje najlepsze wanm 
ki do przeprowadzania omło
tów, tym bardziej, że więk
szość zboża młóci się maszyna 

Jedziemy do Poznania 
Specia I ne wycieczki 

dla zwiedzających wystawę 
W dniach od 22 bm. do 22. 

X. br. trwać będzie w Pozna
niu Ogólnokrajowa Wystawa 
Drobne j Wytwórczości i Rze

i województwa wyjedzie na 
wystawę kilkanaście tysięcy 
osób. (o). 

miosła. Wystawa ta ma nie tyl XVI 
ko charakter podsumowania Ziazd 

internistów 
dorobku tej dziedziny naszej 
gospodarki narodowej. Będzie 
on· zarazem miała cechy szko 
lenia, ilustrując nowe metody LUBLIN, 15. 9. - w Lubli
pracy i kierunki rozwojowe nie rozpoczął obr.ady z udzia
drobnej wytwórczości. Około łem około 600 lekarzy z całego 
200 instruktorów prowadzić kraju XVI zjazd 1'owarzystwa 
będzie dla zbiorowych wycie- Internistów polskich. Zjazd po
c:1.el~ prelekcje. świc;cony jest zagadnieniu le-

mi POM i SOM-owskimi. Wie 
lu chłopów, aby przy:lpieszy(: 
sprzedaż zboża Państwu, nie 
czekając na lokomobile, prze
prowadza omłoty kieratami. 

Coraz liczniej napływają 
meldunki o realizacji dzien
nych, miesięcznych i rocz11ych 
planów skupu. Najliczn·iej wlą 
czają się do tej akcji malo- i 
średniorolni, którzy np. w po
wiecie pfot?-kowskim stanowią 
70°/o odstawiających zboże. Je 
dynie bogacze wiejscy ociąga
ją się w srirzedaż11. 

Nie brak jest również w ak
cji omłotowej prób sabotażu, 
stosowanego przez kułaków i 
spekulantów, jak to miało 
miejsce w Bełchatowie, gdzie 
prywatny właściciel lokomobi
li podstępnie zalutował rurki 
od chłodnicy, aby uniemożli
wić sprawną pracę motoru. Sa 
botaż został jednak dzięki czuj 
naści w porę zdemaskowany. 
W Lutomiersku już od 15 dni 
stoi bezczynnie maszyna omło 
towa, i nikt się ·nią nie intere
su;je. 

Vvycicczki do Poznania orga- czenia białaczek i chorób tar- w sprzedaży palistwu zboża 
ni:wje „Orbis", przy czym u- czycy. pl'Zodują spółdzielnie produk-
czcsinikom przysługuje 50-pro W zjeździe udział biorą dele cyjne, mało- i średniorolni 
centowa zniżka na kolei w o- gacje ZSRR, Czechosłowacji, chłopi. w pow. k"'tnowskim WARSZAWA. - W dniu 15 bm. t b N " bie s rony. Natomiast oso Y RD, Rumunii, Bułgarii oraz spo''d:·i·elcy z R'istoiva ivykona w gmachu dawnego PDT przy ul. . · . d . t ' · ' udaJqce się na wystawę m y- rn erniści z całej Polski. z; su,0·; i·oc . .,,ny ·plan w 1130/„, a Brackiej w 'Varszawii> otwarta zo · l · t I • , -

stała chińska wystawa s1>nlcczno- wid uu nie_ 0 rz;v_mują w droc ze spóld:ielnia w Holendrach W 
• 1 " powrotne) znizkę w wysoko- w poiv. l'isk•m oclstawila po-gospodarcza pn. „Chiny clzis•~ sze t ' ' • 

Na uroczystość otwarcia wysta- ści GG procen . Ze sportu nadp!cinowo 5.35 ton ziarn:i. w 
. Wszystkie zbiorowe wyciecz 110'1.V. on•ot1·J,·oi<>s'.·.1',1n .spó!d:ie!-wy przybyli: członek Ratly Pm1- ,„ . , 

stwa wlcemars7,alek Sejm11 Barci- ki zgłaszać należy uprzednio K nia Olszt1m sprzedala 12 ton, 
kowskl, człrmkowle rz~cln. wśród do refernlu turystyki ORZZ, QSZnia- zamiast p1·zypndnjących na nią 
których znajdował s!ę m1n1~.1er C('lem z::igwarantowuniu sob 3,5. Równie.i: spóld::.ietcy z Gt'lt 
spraw zagranicznych Skrzeczew- ;nie.i~.c '~?ciąg~ch , no~le~ów !renerem pic wykonali swe roczne zo-
skl, sekretarz RC PZPR - Ochoh. l w;rzyw 11l:1. Nie:v:1tpllwie :- bowiqza'nie ,Z nndwy,żką 3,6 
prezes Polskiej Izby nsn<Th1 za- wyst~"'.'ą _zechcą 81 ę zapozn_n~ l'opnlal'l1y w T,odzi trener 1101<- tony. l\llalorolny chlap IV!. Re-
graniczi~ego - Gro•sfeld. Obecni rze~11w~l111cy z terenu ł,odz1. l st-rskl Kasznia został ostatnio za- sierniak posiadctjący 2 ha zie
byll równlei. ambasador Chil0

1'kiej I \\'.OJC\:"odzt\va. yY tyryi celt~ W!l1 ::inga:i.ow:my przez "1<1tl'l.lrn Gwar- mi- w gromacl:.je Dębolęl~a w 
Republik! r.udow<'J Pen.; Mln!';- n1 om zgłas7:ac chęc WYJazdn cli:•. Ka,znia rozpoczął Już trenin- pow. s·ierachkżm sp1·,:ednl rza 
Chlh wraz z czlonl>aml amna~ncly I za .. P?śre_dmctwem I'.'by Rze- gi w sali lll'ZY ul. St::11ina. punl~cie skupu 87,'> kg zboża 
ora.: przedstawiciele korpusu dy- r_n1esn.1cze. J, a W terenie za po-, 'V t~·rll dni:ich zorg·111i„owan~ "c,nad swó) roczny plan. 
plomatyC7.nego al<rcdytow:inei:o w ~r';cln1c~wer_n _cech&<.~. . . 7r. ·· .„;p clta bo!· · ·.-.v Gwardii _o-\ 
wars7-awie -. ,1tpl1wie z tei enu Łodz1 boz Lrenmgowy w Tn•i~ n· Lesie! l'v1imo wielkiego naplywu 
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. 
ziarna do punktów GS jest ono 
wszędzie planowo rozprowac~za 
ne do przygotowanych maga
zynów PZZ. Jedynie w powie
cie sieradzkim w gm. Wierz
chy PZZ mimo otrzymania dy 
spozycji nie odbierały zboża z 
punktu skupu, co dezorganizo 
wało pracę GS. W tym samym 
powiecie w gm, Brze:l,nio ma
gazynier GS w dn. 11 bm. upił 
się i zamknął przedwc~eśnie 
magazyn, przez co chłopi mu
sieli wrócić ze zbożem do do
mu. Również w gminie Buczek 
w pow. łaskim napróżno szu
kano kasjera GS, żeby wypła
cił pieniądze za odstawione 
zboże. 

Jednak wszelkie Próby wro
giej roboty kulaków i sabota
żystów dzięki state zaostrzają 
cej się czujności są natych
miast demaskowane i napięt
nowane, a winowajcy pociąga 
ni do odpowiedzialności. 

Ruch korespondentów robot 
niczych i chłopskich w Polsce 
jest ruchem młodym, dojrzewa 
dopiero, krzepnie i hartuje i;ię 
w ogniu walki z wrogiem kla 
sowym, z przeżytkami kapita
listycznej moralności, ze sty
lem pracy właściwym ludziom 

Należyte zro.zumienie obo- dnia wczorajszego. Tym wię}t
wiq,zku. odstawy, zapal malo- szą więc należy otoczyć go o
i. średniorolnych chłopów, 0 _ pieką przed atakami wroga kla 
fiarna praca delegatów gmin- sowego, przed tępą bezduszno-
n11ch i calego aktywu spolecz- ścią biurokratów. . 

Korespondenci mogą liczyć nego oraz nieprzejednana wal-'.rn z wrogami i sabotażystami na obronę swego prawa do 
i troska 0 wykonanie dzien- krytyki, a w wypadkach kie
nych i dekadowych planów po dy stała ·się im krzywda, po
:walają przypuszczać, że wo- winna ona być naprawiona. 

'd Generalny prokurator zło-
Jcwo ztwo nasze wykona pla_n . 

1 
. . -

0 
nadzwycza'n 

0 sprzedaży zboża pr->edtenm- zy reWIZh .1 ą 
- uchylenie wyroku, godzącego 

nowo. (jek.) w prawo korespondenta. 

Chłopi z gromady Ostrowy 

wykonali w 134 proc. plan skuuu 
Gromada Ostrowy Nowe wl planu wrześniowego. 

pow. kutnowskim zamelilowa Do.12 bnt. pow. wieluńs:d 
Ja o wykonaniu rocznego pb-, zrealizował wrzPśniowy plan 
llU 'l}Jl'ZCdaży zlJoża W 13'1"/o, W 49°/u zajmując pierw°':::e 

Gmina Biała Rawska w mie,isce w wo.iewóch:twie. piotr 
pow. ra.wsko-mRzowi<-ck;m ,10 ! kowski 45.511 / o, radom>z!lzań-
13 bm. wykonała już 119,4"10 ski 40,8''/o i . sieradzki :n,l)0it. 
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200 tys. 
I 

złotych! Łodzi coraz Budujemy Warszawę 
wynosi wartość 
prac społecznych Rozbudowa sieci oświetleniowej 

szybko naprzód 

jaśniej 
W Miesiącu Budo\\-Y '.Var-1 przywitać przyjeżdi.a.1ąc.'-'Ci1 go 

uwagę ua clmligaiiskie wybryki szawy całe spoleczel151.\\·o •vy - ści. . 
pewnej częśei mfodzieży, thtką- raża ·swoje przywi;;z<rnie i mij D;:iś o ,e:cioz. 12 odb2~zie się 
.cej stale żarówki i klosze lamp. łość do bL'.duj:iccj się nO\\"Cj, i w p,;J'1stw. Tcatl?c Zvdo·;o,,
'\V cia"'u i·oku skarb pat1stwa l)O socjalistycznej Stolicy. W po-• skim dcuf;i z Jo'ci 1wnc:~rt z 
nosi :;; te.n sposób straty wyno- niedziałel\ przyjcdz~c do ;'.:,o- 11 cyklu „P.uctujemy w ·u·,;za';'I"•?." 
F:r~')ce około 20 tys. zł. Za pienh~I dzi sztafe1a motocy~Ji.,"l(l\·:_ z z uclzialem arty:-,tó•.Y :::•,v . .:-:a-.i.:. 
tlze te można by o~wietlić prze Koszalina. która wic?:ie do• S7.tl:~d i Kultt1 ry. Z c··;cytac.i.a
szło 1 km ulic. Wa•·sza\\"~' meldnnki 0 podk-

1 
mi i śpiewem wystap'ą m. rn. 

młodzieży łódzkiei p.osłępuie 
W tego.roczn~ eh pr:::cac::i •polecz 1 

:~·eh rulodzic:i: łódzka os.\ągnęła c!u 11 . :;-~.r?h~ie .szy~ci~j niż. prz~d wojną . :nviększa się .dług.ość 
e _sukcesy. m1e1skw1 sleCl osw1etlen:roweJ w Lodzi. Gcly przed wo3ną QW· 
lVJlodzież 11;c1zka pracowała C7esnr Zar7ąd 1\-lie,jski oświetlił 10 km ulic, nazywało się to 

Przede wszystkim w Miejsl<i<'h Go „tlobl·ym rokiem". Takich lat było niestety n,iewiel.e. Obecnie bu
•podarw.vach i:o111ych . pny or1- duje się rok roC'a1ie przecię1nie 50 km sieci oświetleniowej. l'\J). 
chwaszczenin pol, plew1cn1u wa- w bieżącym roku zal'o7.onych 7Alstanie okuło 1100 uo'lvyclt latarni 
rzrw I zrywaniu owoców. W t:licznvcb. Poza tym do końca br. uruchomione zostana także 
l\iGR „Il:siężY Ml>-n" uczniowie wszystkie latarnie nie pah1ce -się dotychczas. -
Sirknl:i- p1·z~ni.-Handlowej oraz 
'Państw. Gimn. Przem. Wlókien. Rozbudowa sieci oświetleni<1-\ dp ko1~ca br. Ogół-em budową 
przepracowały przeszlr> sno dnió- wej obejmuje pn:ede wszystkim . o1lj~tych jest 11 dzielnic. 

W ostatnich dniach ziapano tych zobowiazaniacll i ·calizal W. Ci1odziuk. L. ~lenrykow,:
jednego ze sprawców niszczenie c.ii planu zbió1·!d n'I :~FOS.\ .-;~.a . H. Hofman-. l,tlJ'.1 i m;i1. 
lamp w parku Sienkiewicza. Na Uro(;zyste powitanie ~o-o~obo-1 liJi'z:m:y tam. tez balet ~){a~
z~·wa się on ~Ja1·gos. zamie,zku \\·ej sztafety odbętl7.ie się _w i cwnycn t.ea.trow .mL!·1.vcz~'.~rc-:11 
je przy ul. Kilhlskiego 107, m. 2. poniedziałek o l1;odz. 16 na J:I.1 z I<::o~z;1_!kow•1<1 l "'?'i\7a,~1e:n 
Spi·awe przeciwko niemu odda- I Zwycięstwa. Łodzianie ~ta\\'W. na cz~;e. Przyf>r.\·v;a~ będ.':1e 
no do prokuratora. \ się niewatpliwie licznie by I ork1c~tra l:~"1c1 LopGc;-iwsk1 ·h 
----------------------- oraz orkiestra polacwnych te

atróv: pod d:yrekc_ią H. Cichri-we!,. Wartość wykonanej Pl'a<'Y wn.iedbane przecl wojna robot- . . 
u.::zniow Zakł. K;;ztalc. Adm. ni{'z-2 dzieb1ice miasta i ważne Juz 17 bt1:1· zapłobnad. pierwsze 
n d · ·· · 1· · k . 'k ,· -... . no\;•e hltarme wy u owane w ~ 1. ora:. (,1m11. 1'.onfekcyjnc;;:o I nue rnrn.i„ ac~ Jne. ""· 111 . o- . k D 30 • d · 'k _ 
w !lłGR „Wenecja" wyniosło ol:. świetlone zostaną ttl. PalJianicka tym Ió _u. 0 

.P3:Z zierm a u 
1200 zl ''' uG" B „ d . . (do Chocianowic) R~dngo.s~nz ruchom1one zostanie poza tym . '" "' „ ru, z1e1n1e ' .,. v uv ' ' • t1 . . 1 I{ ' . zk' d 
Praco" ała młodzież ,. TPD. Cho.in~-. :\lar~·sin prźed torem o~i.vie _cnie a ·,.. ~sci_us '·i na .0 

Ogólna wartość .•• . ··c!1 I kGle.inw:nn i śródmieście (m. cmku od U!· .zw1rk1 do Legio: 
. "" J,onan,, . . 1 F' b, ; , nów a od fa listopada na dalS2eJ 

N ie pomogła nauka ni~;;-zeci koncert tego rnmego 

mo70 pomogą kary ~~=L~~~~;:~~~:~:~~f.· ~s::~~ 
&.~ pi tu orkiestra iedn.o~ki y;o~-

3 ta• t · h tara- :;kowej pod batutą kapdnu-Prac przez mlodz1eż na terenie lll. 11 • a rs CZJla, 8 Marca, I , .'. t p p . . . 
Łodzi wynosi przeszlo 200.~ou zł .. Magazynowa, T:vlna. Drw_ecka, czl~Zcihr~~' .. -:_, m1ia0no\•:idce 

11~ 
D · ,_ . • Po1lnlar·na ..-. "' k 1 · u . :;c 0=11ei •.>u. u . "'ro owej z1ę,;;i sprawnej orgmilzacj• Ko· • noua ow~ .icgo, , L' · k' · "' 
mendy Miejskiej SP - 7,aplanowa I Olsztyńska i Oświatowa). no imano-ws .ego. 

ne so.ooo dniówek zostanie . w.yl<~- Prace przy budowie ośw ietle Poza oświe-tl_eniem. clekt~ycz-
nane Przedterminowo, bo JUZ "e nia ulic~necr ł t k uym pr~·hędnc takze ł.odz1 300 w . . . . "' ,__ .,,o są w pe nvm o n h 1 t . -rzes111u. sz. i bodą trwał . · • . aż nowyc . a anu gazowv<:h. OłrLY 
-----------------"---· _Y __ n_1e_1:_1r_i;_e_r_:->_v_an_

1
e_ maja je przede wszy;:fklm Bał;t 

Koń te! cierpi na chorobe zawodową 
ty (Phn1a, Wrzl?:i.nieńska, Bazar 
na, Rybna i Piekarska) i śród
mie~cie (ul. 1 Maja, Więckow
skiego, Towarowa i o'.rnlice pl. 
Reymonta). W Lecznicy dla Zwierząt 
Preeyd~um R.N ni. l,odzi zWl·a 

ta się z apelem do łodzian. abv 
we własnyl)1 intel'csie, zw1·ócil.i 

. ' 
Sala szpitalna nie jest taka sa- nycb stałych pacjentek jest owcza 

n,a, ja:,ie \\·idujemy w szpitalach. ,·ek sza,-a. Przy,;zła tu zupel;nie 
Zam last sto tu operacyjnego stoi i:>ozl>awiona sierści. Dziś posiada 
jakiś dziwny przyrząd, który jak już normalną sierść. Szara. tak 
Si~. ol<almje je5 t pos!;:romem. d~ zres;;tą jak i inne zwiei-zęta leczo Nota""n1· k 
lttórego ·wprowadza się konie, na jest metodą rad:zieckiego uC1Zo J. 
aby lekarz mógl je bezpiecznie nego r'iłatowa. czyli met-0dą pn:e-1 „ • 
OlfCl'O\VaĆ. s-zczepiania tltan.ki. Tltan.k:ę zwie- łodzk1 

1~„ęcia . zdrawego~ sprepar?waną na 
tycbo.uast po ~e„o śmlere1 zai;zcze- J * Posiedzenie J<lnbu Tadn:vc·11 
pia się zwierzęciu cbotcmu. Ten PZPR DRN śródmieście odb~<l'>'.:" 
spo<;ób leczenia daje doskonałe re-1 sie w dniu 19 bm._ o .~odz. 17 w 

•ltat · J.okaln pi-2y ttl. Lcg1onow IO (Il p. 
zu y . pok. 244). 

Ale pacjen~tami lecznic~· są nie * sesja DRN Sródinieście odbr· 
tylko psy i konie. Przychodzą ..tu dzil! sie 20 bm. -0 go.dz. 17 w świct 
w!aśeiciele wszystkich don1owych licy ZPW im . .J· ~ietlzielskiego 

prz~' ul. Polt,tdruoweJ 52. Na po
rtąctku ol:n-ad m. in. spra\\·02:da•1'a 

.Tak się )UZ teraz łatwo d-0my- z przebiegu walki z analfabct:;·z-·1 n"len1. l dzia-1'~Jnoł:ci koniisji prac~~ 
s cć, znajdujemy się w WojewóclrL i pomocy społecznej. 
kiej Lecznicy dla Zwienąt, p;-zy 'J: Jeśli chces:< sle UC?.yć ję2yk1. 
ul Kopornika 22. Najwlęklszy pro ro~yj:;;kiego zgłoś s:ię do TPP-R. 
cent pacjentów _ to kunie. cz:ę- Za!pis;· przyjmuje ·Zam. Grodzki, I 
sto prL:ebywają one tu dłuższy i dzieln.ice TPP-R: Pi-otrkows:;rn I 

uL Pichkows·ka n2b w godz. &-1e 

t.~ na. ku~acji. Jednym z takich 123. Killfi<,1,ie~o ~5. Wie.rltowskie-
pacJentow .iest biały ąrab cyrko- go 10. P3bian:cka 1Qj, s· ?<.farca 20 
'';ee. Bebi Boks. w czasie podróży w goclz. H-rn. 
~ * Od jutra tł od· dnja l'ł bnt. '° cyrltu katowlokiego do łód:Lkie- ws>.ystl<ie ;ptei<i łódzkie czynne 
go zaziębił się. Po.za tym cierpi będą od gode. a do 22, " nie ja!~ 
n„ chorobę zawodową. Od ciągle- zwiettąt ze swymi cho-rymi ulu- dotycl;t.C?Ałsi do 20. Będ„;e to dużym 
go wskakiwania na niego przez bie1\.eami. Niedawno operowa110 ud?~..:ii:lni:en_iem dla praoującej lud 
woltyżerów Bebi ma nadwęrężony maleń.ką papui:kę, kt~'.a mia!a no- I no;m z~~:~ie ogólne Klubu In
kręgosłup. Talt samo ofiarą cho- wotwor tarczycy. Zw1erzi:ta cier-1 struktoró-t-.r Art.ysl.ycznycr przy 
l'Oby zawodowej jest klacz wyścl- pią na wiele różnorodn-ych i zło- ORZZ o-dh!;dzie sie dnia 17 bm. o 
$.:owa Allegor\a. która ma chore l:\liwych cl1orób, nic więc ci'Liwne- godz. rn. w se.U konferencyj:· e.i . . . (Traugut.a 18. ,II p.). 
nogi, sforsowane bieganiem, przez go, ze dla lecierua ich tneba róż * Ktaj-awa narad:a gosi;>od<-1-t·cza 
leozn.icę µrzechodzi dziennie olt. no-rodnych leków i że szafy lecz- Centrali Handl. Przem. Sltórzane-
1; koni. Wiele z ni.eh to ofia.ry nicy są wypełnione wieloma na- gil odbędzie się w clniach 17-18 
Wypadków ulicznych. rzędziami chirurgicznymi, że ma bm. o godz. 8 przy ul. Kilir1~kiego 

nrugilnl pod wi:gtędem liczebna ona swoje laboratorium, lampę 111~12i·ebranle prelegentó\\· -;; dziel 
ści J;>aejentami są w lecznicy psy. kwarcową, a w pr.<yszlym roku· o- nicy <Mrna Lewa odbędzie s:lę 
Przeważnie pi:zycho-dzą one na za trzyma aparat rentgenowsikl. dnU. 17 bm. o godz. J~.30 w Oi!rod-
bie"' - I ku So:kol. Partl·Jnego (P1otrl,ow-„.., ezy też operaeje. t.ecznica, RodzaJem sprawdz1anu pracy ska 194). 
ze względu na złe warunki lokalo I lecznicy jest cyfra 5500 po-rad am- * sesja DRN Łódź-Po-bUdr.le od
"·e rue moze przyjmować icb na bulatorYJnych i 2 tys. wizyt w te- bęclzie się dnia lB b'.11. o godz. 
dłuższy po-byt. Jedną z nielic.z- renie w bioóżącym roktt. (w) 1~:-?et 31;;~dzie Pab. przy ul. Sopo-

Hiedzi ela 

16 
WRZEŚNIA 

Kornela, Edyty 
JU'l'R01 

Franciszka 

\VAZ~'E 'l'ELF.FONYt 
_. K<lm. Miejska M. o. 253_60 Pogoto"ie Ratt1n. 

kOWe • · lłM-44 134·15 
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COF9-~U?liEM 
21129) - '? ~Od7.lnle 19 - chnika" nr 13/50 -

RO:IJA (Ul. R.zgow;;ka M) 
•. llitwa o szyny", dod. 
,.r.iern.ik'' godzb1'ł 
18, 18. 20: porane~< 11 -
do;Wo(>l<:>ny C'd lat H -
pouiedz. 18 211. ,,Sw1.eczn1l<". Dozw. od godz. 14.3~ • .16,3-0. lS.30. 

lat 13. 21J.~O: por·ane!< godz. 11 SO.IUS?. •K'nw• •;_:Jntnnl ~ 
PAl'i<STW. TEATR POW· dozwolony od l"t 14 - •. Os!Jltni rta)l", doc!. -

SZECHNY (Ul Obro11· pon. 16.30. 13.30. 20.:W. „Sport t'aiłrierld" nr G/50 
CÓW Stallni;_radu nr 21) GDYNIA (Ul Oaszyńskle· - ~,.(1Z. 15.3-0. 18. :!<UO; 
o godz. 19.fo - ,„Tacbt go 2) - „Pt"ogram Nau. _ rtm<wolon:• "d lat 10; 
Pa.radlse" . kovvo.,. Ośvli~fov.1 y·· 1'" I pon. nieci.ynn~. 
w ponledz. nieczynny, 3J 1;o. PKF nr 3ł 51. „W 

TEATR l\llJZYCZNY (UJ pólno~nej Bukowinie". ST'l<l.0\'l'Y ".li r< llfti•l<ff!'· 
Pio-trkowska nr 2-13) _ „R_,ozwó.i foi·m zw!en.a1" !' g"' nr 1231 - „Rod

7
ina 

o t?odz. 19.15 - „.c:zar- ,~Przeglad $pOrtO\\"Y'· nr Sonnr-nbrucl.\ów'
1

• dod. 
da.Sm.a••. 5 '51 - g·od7Joa 17. 13, ,,CzP~tnt·howa·• - ~ociz. 
w ponledz. nieczynny. lG. 2il ~1 1·\,. llJ. ~-O: Po'."anf'1~ !l 

TEATR LETNJ tUl. Pto·tr· Progl·am dla najml·<;'d- 1 do;wol<>n,· "'1 !at 14 -strat Por.arna . . 
Miejski ośrodek 

lnio1·macji • 
ltowska nr ~4) 0 ~Odz. 2c szych - „Teatr z.wie- pon'edz-. ·1s. ~o. 

tr.9-15 „l\tą:t 1 r.oua". r:i:ąt", .:re1:gram" swn: cf.l•l:iC'1t1 H•·nekl -

D
'-'-"X u ft · n godz. ll, l •• l'~• lS., ,.Raczclt ~ie spóinia" -
1r z. 9't'~ W poniedz. meczy ny, .MŁODA GWARDIA (Ul. flod .,Awari3" - t:'>dz. 

A PT IE 
llł' PAS!~TW. TJ:'./\'.l'R fJ._OW'S? l.ef!ron<'>w 2) 11~ mloct~ 16, J.S. :Ml: por~ne;; li 
-, (\V1ęckowsk1ego !o) - •. nol;:~er'f.~". dod •. .l'ftJOTt C:'>?>wolol\'' od lat 7 -

o godz. 19 -- ,,Poemat Rarlzieckl" nr 1/51 - pon\erJz. i.a, ~o. 
OZtSIE.lSZEJ NOCY 
OVZtJRUJĄ APTEkf! 

NIEDZIELA, 16, 9, 51 r, 
A. S. or 2 tP1otr1<ow>I<_„ 

nr 95) A. s. nr 8 (Arm;J 
Cze~wonej 53), A. S. nr 28 
(Zgierska 63). A. s. nr ~l 
tP!ac WolnośCJ 21, A. »· 
~~ 89 <Nowotkl 91). A. s. 
n ~ <R"?nwska 51\. A S 

r - 0 <W«~ckowskiego ~1). 
-~!~'.eka n1· 42 (Al. KOŚClU· 
szltt 48) <1:rżUJ.·u3e codz.ien• 
rue. 

T~e11ao;oglc7.ny". „, godz. H. 16. 18, M - po· 
"-ATR „Altl,EKIN raneJ.: $'OdZ 11 _ TA'.l'Il.1' cs:r.1x1ew1cw łO) 
{Ul _ Pl.otrkowska 1ó2) pon. rn: is,' 20. ,.$j>iev:ak ,·ieznany" -
god, .. 15 ; 17 - „Jal> dwa MU' • godz. 16. l&. :.J - ctozw. 
Mi<'hały t'zas zatrzy• :;>.~ Hif Pabtant,;lt• f?•l ort lat 1-4. 
rna1~·". '' tihca. granlMna ; isod7-· ~oranek ··odz 11.3~. 
W noniedz , 16. Hl . .20: póra·r.c-1< 11 - . _ "' · · 

PAN;;Two,\r '1.11.le~fi'.'~la.. dla .młr>dz. dOZWIOlony -1' WJSLA 1na~2yl'L S~{1C!_g0 !)-
MONIA CN _'. ..,- • ., poni,•dz. lS, 20. „R~yrn mrn st<> otwarte" 
godz. 12 · _:n~t,°,~g~':.;~i POLONIA 1u1 Plo!r~oę-.·· 1 gooz. H.30, 16,30, 18.30. 
Symfoniczny ~V P .;gra ska 6i) - „l'larytecz'kn" 20.30; - poranek 11 
rnJe: Fr. 'sclmbe;t _ ~o~z. 14.30, 16.30. 18.30, dla młod~. 1~i~dozw. -
Symfonia B·dur p· • . JO„,O - poran~k ll.30 -1 pr>n. 16.30, 16.oO. 2-0.30. 
Symfonia h-moJi. r!i~~~~ dozwolor.y ~d l~t lłl - Wł,OKNIARZ (Ulica Pró· 
gu~e . Zb. Chwedczuk, ~on. 16·39· 10• 20 ·~· Chl"llk.a nr 16) 
sohstka !rena Lewlńska Pł.ZEDWJOSNłE IUI ee- ' seott na Antarkt„dzie" 

PONIEDZlAt,EK, l?.s.51 r. - sopra11. romskiego nr tłl - •• , , 
A.._ S. nr 111 lObi· ..:r.aun· CYRK N-r ~ (Pl Złote ieii:łoro" t'Jod - go-dz. H.uO, 16,3U, 18·30, "r· d 

1 
~ ś . , ac Nlepoo. ",„ 6 · 'h K • ,; 20.~3 - poranek 11 ~ " ':I n.r 51, A s. nr +9 legło.ci) Dz:I$ I Codzien· "·~ g rac ryrun - dozwolony od lat J• -

!Pab1anw1ta _ 218\ A s nie godz 19.ts. w ni"· godz. 16. 13, 20 - pora- 16 30 S.30 31) ~; 16 (Jaracza 32). A. s. dzielę 1 5więta dwa ne!;: 11: dozw. o.-i lat 7; pon. · • 1 · 20. · 
OO) 19 tMarszalk;. Stalina przedstawienia - i::odz no'1iedz. 1S, 20. WOLNOSC !uUc'a Napt6r· 
skie:· s. nr 17 (Wróblew· 15.30 1 19.15, REI{ORJ> !RllftOWSkll ~ł - kows~iego nr toi -
petnJ~1154 1. A.s. nr 26 (Ko- ł(_ •.NA „Uplldek Berlina" J ser. ,,Akt.orka" - g_r>dzlna 
(Piotrk ,~"."Jk·a 

6
A
7
. S. nr 50 - dod. „l~lbrus": f(OdZ. 14, 16. 18. 20 - uozwo-

53 <Pl J{',;· 
1 1 

>. A. s nr 16. Ul, 20: poranek 11 -· tony od lat l~ _ 
Ac>te~a ;;_; ~2n:v <.!~. Ko- BA.tit.A tul Franciszka!'!;, ~g~~~1i'.nr8 , ~. lat 

7 
- po'1. Hl, 18, 20. 

śc1_uszk1 48) dy:;ul'U. - ska 31) - „As wyw!aclu ROBOTNIK W!. K!Uńskie- ZA Cif ETA 'Zgierska !li) 
dziennie. Je co \ _ godz ... 16, Jl!. 20 - ęo 178\ - dla mto.d7 - .• Jubileusz", dod. ,.K<>-

T~llllWln'' · poranel; 1l - dozw. ocl ,,Płoml~nle", dodatek _ muna paryska" - i;iodz. 
~l„"C',<Q lat H. . .,Ceranuka wei!rforską"- tG, lS, 20 - poranek 11 

PA!.ICSTW. nA.Tn '1m s.u.Tvil: rut N'_lłrutowi· godz. 16, 1.8. 21> -- pora- - dozw-olony o<l lat 1~; 
.JARACZA. (ul, J : S~ cza 20) - „Kulisy tin· neg godz. 11 - · poniedz. 18, ~rJ, 

-- a1acz.. ;u", d.od, „Nau~ 1 te· ponle_dz. 18, .20, 

Nie;:tet~-. fakt pozostaje fak I . S c na s opmac ' I sti.·za Anc1172jaka. W pro. g_ra-
tem. że łodzianie nie umieją. '1 narb i zdęrza~acb. . m1e rcc ·tac· e <lrnl"c sp1ew 
czy może raczej nie chcą za- 4. Wchmlz\c do wozu. muno I · , : . .l '.,;. • : ' ·k 
<tooować sie do przepil'ÓW obo 11 zaka11;u koncJ11ktoJ·a st,ncrclza- 1 ut\\ 01

.) b 
1'.1u\ 1czi:~· MW!~ ko-- · " · · · · · b . k · · nawcanit ca<i 1v ana .„a ie a, WJaZUJacych '\V tramwapch l J3_CCgo ra ITilC,]SC. r • . - • • •• [ • • • • 

t
. b '. 'h MPK B '. zapo- 5 Palić tytoń w wozie. h.aznml?rz Opalms i:! 1 mm. 

au o usac · ;, · · ce'ern ' nk 11a·1o7cr·1e"o sno biec zdarzającym si~~ z tego po 6. Z:mieczyszcza•; wozr. · 1 
· Je _ < .- ·' ~·: ~ •• 

wodu wyp~1dkom przeprov.;a-1 7. W~hotlzić. i wy;•horl.~ić z ?ui:<.ryz~wan~a zagadr~~~~1 z~:;~ 
dzono kilkakrotnie naukę pn.I' wozów n1czgochm.' z obow1ązu- zai;3 ~h} ~L;oow·ąd501 :::1 •·· 18~~L-"· 
·'dl . " cl d eni · korc'-1 jaeymi przcpfaami. ne.1 :sto.ie:; Zarza .... m w o 

~i ?"'e'."o ~o. 7j : ~ : ·odJ·Ó'wl -8 Dawać sygnał do odjntlu dzi pl·zystąpił do w.vświetl:'ł• 
sl· arna ·1·z i~meJs nc csrono' li- lub' zatl'zYm~nia wozn bez bar nia pol~kiego_ filmu kri-tko~e-
~omun1 ,ac,,1, zam1csz z . 1 rażowcn·o pt Sze:ro~-a aro-
C?.ne artykuły w prasie. Pomo dzo wa•aiego powodu. " ,,' „(',, _ _. «ia". t~go. 'ilmu 

ł 1 b d ,.... sto I Z d . p d. R ,,,a . n'"'' ie' nie "' • g ~· a e w ar zo ma •. ,·m - , arzą zcn:e. rcz:. ~'.1;1 .. a- odbvw2.[ się będzie ·.v kai:d_ą 
pmu. dJ. Nar.od·?'"c.1 111• „::i. z. "cho niedzielę • (po(:zaws:w od dzi-

\'l związku z tym Prczy- dz1 w zycie natychm;ast. sicjszcj) w d\'.'U • sc:lnsach: o 
dimn P.ad·; Narodowej m. ł;o:: • --- godz. 19 i 20 na placu przy 
dzi zostało zmuszone - :v:1:n<JC\Zn1•ana tr42.s al. Ko,:,ciuszki j Legionów. 
zarządzenie upm\'azm~1J<\C': ł O . Na placu bc;:c1ą uru:~comio'rfe 
lrnnduktc~:ó·,;;, kontrolernw l ł , · h -.:msz:d, do któryeh każdy widz 
innych w2,covmików MPK o- rOffiVłO!OWYC będzie mógł złoży(; dJtck na 
raz kontrolerów społecznych 'Judowę \Vars::awY. (Sz) 
do karani:1 1Ti.cstosujnc'."'Ch się '~ zw~<1zku '7. to~-0•~an1 i~ ~„?_naii~r.- · 
do przcnisów pasaierÓ·w c!o- cy:ir'..ynu na_ ul. OMoncow .s1~1rn-
rażny1ni °grzv\ ... :na1nl V-l \VY.sO- gra~t~ z. cln~en: _1_!J ... b1n. „7.n·nc1::onc 
l'O~ci 5 zł P"zypominamy j.e- ·1 ZOSc2ją cl a.'y !inu "· 3, Io. 21 l Lu- i ~ . 

s·?;ze raz .. że ·r:ie ,;;ol~o: •o~'eisk-_ _ _ . . I " REfi.EKT(;RfM?Ol{)Pll 
l. \\'skakiwać j wyskaki· 'I rasa linu 3 1 21 prowa_duc bę- lil\'!!~ill~llliRiBm~~i:.!~--:J 

wać z tramwajów i a.utoirn· I dz1e P':Z~z Gdansl<ą. Legio-nów 1 

sów v• czasie ja'l.dy. Al. Koscm$z.k1 a ni~ Ja·I< ~o:ych- DLACZEGO TYLKO 
2. Czepiać sie urząclzeń au- "."a~ przez_ zachodm.ą, zas wozy DO 13-tei 

tobusowych i tramwajowych. ll!m 8 1 fo kursowac będą od pl. \~Tyd:iai Go· 
Wolności ul. Piotrkowsl<ą do An- ·":>·~· .•11oc1arki miesz 

NIEDZIELA. 16 września 

WI1\D'OMOŚCT - godz. 6,00. 7.00. 
s (Il). l'i'-45, 20,00. 23.00. 

t..20 .. Na dzieii dobry" - plyty. 
6.53 Prognlr>\ dn'.a. 7 ,20 Taneczne 
n:elodie ludowe. 8.10 Od melQ<iii 
od nH~lodii. 8.SO P„udycja SKRK-
8.55 Repertuar !dn j teatrów. 9.00 
Koncert orga'10\\T. 9 ~o Audycja 
literacka. 9,45 'Vif'ś ta1icl.y i śpie
wa. 10,110 Chwila mur.yki. 10.!N -
Skrzynka ogólna. HJ.20 P:>ez.i-'l. i 
muzyka. ll,llO Meladie J'07l'VWl<O· 
,..,·e. 11,40 Skrzynka \'!szeehnicy Rn 
die>wej. 12,04 Przegl~d c7.asopi~m. 
H2.1·5 Porane1c s~11nfon.lc;rn~1 • 13.18 
.. z histori.i ruch'! rabotnic7e~o". 
14.25 Ąudycja i-011·ywkowa. H.&5 -
Rc?.lizujemy Plan ~-Jet.ni ~ pog. 
l'i.13 A.Ud)ICja dla rlZif'Ct. 18,00 -
l{oncert Zesn0lu Pi~śni t Ta·ńcn 
Armii Radzie:.:kiej. 16 20 Koncert 
życzeń dla wyróżniających się 
o;portowców. rn.50 Audycja oświa
towo-naukowa 7. cykllt nowo.'ici 
naukowe. 17.00 Transmisja z !ina· 
łoweg·o meczu pm-:arsklego o pu
char Polski. 18.0'i Na fali hurno~·1 
i satyr:-·. 13,30 Koncer•: wrocl<>w
skici orltiestr~-. 1~.IQ Felictoll. J!l.~~ 
lC:o-ncett ChooinO\\~l:i. 1~.53 s:an 
pogody. 20,!:'!) ,y;_adnn1'.".';~c-i snt'}rt-0-
V..'e. 20,'l~ .. '-"rt.· 70·~1.1j i P'~zed·wczo
ra i" - ~hlciirn~~i~tro. 2.'>,00 .. Snar1 a
l<iC'da". ?2.:10 "\Vi::idrv11·::i~;r.i ~pnJ·to·we 
z ca~ej Pol~lti. 2:ł.10 !vfuzyk.l tu!1. 

PROGRAM 
ROZGł.OS:-n LODZKm.1 

13.:',.8 K<>11Pert \\. ,eyk011an:u man 
dolini<tów LRPR p!d F.. Clnksz~-. 
14,1.0 Chwila muz:,-J<l. 11.15 Od na· 
szych koresponden10w- 14,1-5 MPIO· 
die \Veselne z Okolic Ilż~:. 16.43 -
.-\udycia Li"?;i p~·zy.~2c~ó' ~nh1ier11a. 

PONIED'.1~1.'H,EK , 17 WT?.eśnfa. 

W\:'tdonto~cl - godz 12 O!_ 17.00. 
2-0.!19 j 23.00 

JJ .43 Gtos maj:i kob'ety. 
ll.17 Polska pieśl'i ni:l~Ow~. 
12.~'i Program clnia 1a.3o Hu1.y1rn 
dla --··•zystklch. 13.50 /\.ndyc:ia ZN'P 
14,C5 l\1uz;t~ka dla \V?i7-YSlkir.:h c. d. 
z piyt. 14,30 .. B::il" - fra~m!!nt 
pow. Io:na<'<'v."O nąbrow~k;egr> p. t. 
,.Felka'•. J4.50 IO::c·ncert roz.ry\VkO· 
wy. 15.~0 Aud. c!1a świetlic dz:ie
ci('.cych. · 15,5<1 Aud~·c.ja PCK dla 
chorych. 16.!l:; Pleśni Stanisława 
Niewiadomskiego - płyty. t63.3 -
Ren. n-kt11alJ1:i,,; 7. Zakł. im. Róży 
Luksemburg. 17.o;; Oclpnwi<"d~i •. ~a 
1' 49". 17.15 Koncrrt z t~>lmy. 18.~0 
lc~r3~n1ent kC:-:~żki ~"L Dohro\\'01-
f,ki~~o. lfl,'.';9 s~ttn pO~Od:\r. Zil.!!JJ -
\Vic:.d0mości so-or1.o\~.·e. ~~o OO At •d:1<'
cja rcz„ywkowa. ~:.oo Recital 
sltT7..ypr.:O\\.·y f.1rrn!stri.·Ra T~ur~f!a. 
21,20 Kobieta ch.i>'i<\::n. 2J,10 Pol~lta 
pie:\J\ masowa. 21.4r, .:Wspomnie
nia robotniczeu. 22,-00 1vruzylta i al~ 
tua.!ności. 22,S'J Mu7.yka ta·nt,czna. 
23,10 Koncert krak. o,1·k. i chóru 
plct .ren:cgo Gel'ia. 23,5~ Chwila 
muzyki. 

AUDYCJE 

ROZGŁOŚNI LODZKIE.T 

S l d G • 'skl . _,.:.-.i.<i l . . dneja truga o oan · ei. J.1- ·~·.,~ • '') :u.-.llo1t:P7 pr:::lJ 
tiia .. Ltttoi:nie,·•k" clochcdziC bC.:· u -·e:,' -~. ~--·'f ., DRN - Śródm_ fe 

_ - il' . f_J 01,. god~. 14,30. 
cl:zie do pl, •Yotno~ci. , ~~~-~' ),,r1:r ś~'.c. Dn:. 10 L>m. 

· -~ '">-, Dr:il'i pokoju 

Ul ',1 \ 1 nr 407. Pr::2d _ gowa drzwiami z 1~0 
biet-y: jedna _ d:ieckiem na „ę 

faryfa MP~ iw, drnga ciężarna. Kobieta ::: 
. dzieckiem puka do zam.knięte-

Prezydium Rady Ministrów' go okienka. Dr::.ici otwierają 
zatw·ierdziło 110\\'T system &ię i urzędniczka u:m1szcza pu 
sprzedaży ulgowych kart prze kającq do pokoju. Dniga kobie 
jazdowych na miejskie środki ta prosi o spr::.edanie jej for
lokom.ocji dla pracującej lud-' mularza wniosku na przyd:;ial 
ności. S:1·stem ten będzie jed- mieszkania. · 
no:ity dla ''.''szystkich miej- - Interesantów pr::y.imuje
si:1ch J?rzeds1eb10rstw kol'11łl- my tyT.ko do 1.1-t.e.i - mówi 
mkaCY_Jl1Y_Ch w calym kraJ~· ur:ędniczka. Tam.to, kobietę 
~rzew1~u3e on wpr?w~dzcnie wpuścilam. bo ma d<:iecko. 
10-prze.1azdowy~h b1letow ul - Mnie takie trudno wejść 
gowyc~ ':N ~er~1_e ~O .. zł 50 P<?- na IV piętro, :.rcs:tą pracuję i 
dobnyCJ:? .ia~1e isinieJą o~cc1:11c nie moge sie :::t'.:olnić. 
w Łodzi. ~1.ety będą _tro~ak1c- _ A co ,;111 i 2 to to obch • 
go rodzaJtt w zalcznosci od d . . 

0 

miejsca. zamieszkania pl'acują zi -: :.a~1 '.~1t~la dr::tci . .. 
cego i konieczności l<m·zvsta- W ,_wi~..-1'. H .;. tuo•. pmgniemy 
nia z kilku linii. G:idzin:v. µrze :::~in.vo:.Yl> :c: ~o P;~nvs:e k~
si<ida.nia. nie będą ograniczo- ~ie~y c'.ę:arne. 1 koo~ety z d'"'t~ 
nc. cmi c1.e":q się tymi samymi 

Drugie 
śniadanie 

pr::ywile.iami, a po clrngic, czy 
nie należało bu ;:;rewidować go 
a.::.;n pr:::y.imowania interesan
tów, T;tór:::y pr:;eważnie sa tudź 
mi pracy. A dit:a ra::.y w· tygo 
dniu. kiedy ur:ędowanie trwa, 
do 20-ej, :::alal1rirrne są jedy
nie sprau.•u sklo.da ni a umio
sków. 

WYTRWALY DOM 
J:t± przes:ło dwa miesi.'lce 

Jeszcze z lat d•iecinnych poz- minęły od mom~ntu ukazania. 
stalo mi w pami<:cl wspomnienie się notatki, w której prosi!iś
mąk, jakie prz~żywal:un przy je- my o.-0rrocl::cnic prze.znaczone 
dzeniu drugiego . &11iada11ia "' s1;ł:o po db ;-,-,zbiórki dom.u przy ul. 
le. Sniadanie byh• oczywi~eie bar Zg;ersldej 1!', który stanowi 
dzo obfite - proporcjonalnie rz<'c niebe::pieczeństu·o dla bawiq• 
możn:i do miłości rodzicielskiej . A cych się tam d:;ieci. 
przyniesieuie tego śniadnnia nie I Nasza notatka pr::.eszła. bez 
zjedzcnego cirni•bY w czP,ści do do echa., o dom stros:;.y już nie 
mu - groziło burzą i smuinymi tylko d:icci, ai.e i przechod· 
konsekwencjami. Reszt.ki śniada- n_wu-, którym gro::.i wpadnię
nia z.iadalo się w drod7e 11owrot- CH? do :awalonej piu:"l.icy. 
nej do domo. SkU tl<iem tego był 
oc7.ywiSde niedojedzony obiad. 
Błąd t>rzekarmlania, czy też ra

czej niera«jonaJn;,g'o o;liywiania 
dzieci popelnia wiele matek. Dzie 
cko, które zjaclło obfite śniadanie. 
a następnie zjada o 2 obiad, nie 
może zjadać dużego drugiego ś11ia 

clania. n:tleży wir:c obmyśleć je 
tak, by bylo pożywne i lekko-
stra\\·ne. Jesień ułatwia w dużym 
stopniu . to zadanie. 

Oprócz kromki chleba. na~m:uo-
1~.40 Chwila muzyki. 13.20 Chw!· wanej marmoladą, masłem, czy 

~a. muz~·~i. ,;il.~O ·~W em<'eryka~i-1 smalcem (jeśli dziecko nie Je 
.,kieJ ~zitole · lli.3o Rep. z Za\,ł. śniadań szl~oll1"Cll) trzeba .:a· Im 

P-APIEROSY W SZKOLE 
Uc-i.nioteie Paiistwowej Szko 

lu Eico11om.ic.:-:ie}, pr::.y ui. Le-
11ion6w 15, to stras:n.te dorośli 
hidzie. Może to stwierd::ić ~:aż 
dlf kto obserwuje pr;::ez chwHe 
okna tej_ s:koly. w czasie 
przerwy bowiem na parape
tach okiennych sadowią się .ci 
wlaśnic dorośli mlod<ień.c-u. 
wprawną rękq zapata.iq papie· 
rosa i ::aciąga.jąc się .: sa.ty
sfakc.ia, dymem i iwrd::o do• 
rośle patr::.q na. ulicę. 

im. Róty T.-ul·•emburg. Jr,.4,; Aktu- '' c 
a!ności. 12.i;; Aud. w op-.-. :B. Btt· pomidory, kwaszony ogórek, czy 
slaldew:cza. l8.4:i s;edem dnl spor jabłlm. Po takim śni'l.daniu obiad 
tu łódzkiego. 10,i;.; Omów·Jen,ie pro ziedzon:r będzie na pewno z apc· 
grmn11 na jutro. lD,20 Koncer_l roz· • : 
i·ywkowy. tylem 1 szybko. (t) 

Wydaje nam się jcdna.k. ::.e 
coś tu nie w porządku z regu
!aminem uc:;niowskim, no i 
wychowaniem miod.;;ieży w 
szkole. 

Dziirmiif ŁóozKi"W:-if7(i227)3 



Nasz konkurs filmowy 
Na półce 
z książkami 

J. PRUThOWSKI - Do żywego. 
Nowy zbiór wierszy popularne

go sstyryka, w których znajdują 
swoją ocenę niemal wszysti<ie 
aktualne wydarzenia i przejawy 
naszego życia. 

~ ł od q 
5~~z~~!~~ r!:z~~!·~h 

węgierską? · 
Czy 

kinematografię 
·znasz 

E. DANKO - Zagadka. 

Niezwykle Jnteresu.Jące opowia
danie o tym, jak europejczycy 
rożnymi sposobami starali się o 
zdobycie tajemnicy wyrobu porce 
lan,ł, długo strzeżonej przez Chlń
c-zyków. O?Qwiadanle jest zaczerp 
nięte z książki współczesnej radzie 
ckle.i autor·ki pt. „Chińska tajem
nica••-

nięcie, z jakiego filmu pocho
dzą. 

Ostateczny termin nadsyła
nia rozwiązań UPŁYW A Z 
DNIEM 21 BM. 

Na zwycięzców czekają a-
: trakcyjne nagrody ofiarowane 

przez PP „Film Polski", m. in. 
bezpłatne abonamenty do kin 
łódzkich. 

~ KRAJU RA.Il 
Laureat Nagrody Stalinowskiej, 

uczony radziecki, profesor o. Bot
winkln, wykonał wraz z grupą 

I 
swych współpracowników nauko
wych oryginalny materiał budow
lany w postaci płytek, które ro 

l bią wrażenie złotych i w promie-
niach s!ońca nabierają Istotnie in
tcnsy\vnego, metalicznego połysliu. 
Nowy materiał buclowlany wyra-

Mecenas Latoszyński udziela porady 

W tych dniach w redakcji 
„Dziennika Łódzkiego" udzie
lono 500 porady prawnej. 
Celowość zorganizowania 

inteligencja pracująca oraz 
młodzież uniwersytecka. 

A. SEGHERS - Wesele na Haiti, 
Książka obejmuje dwa opowia

dania związan0 ze sobą wspólnym 
tłem historycznym i ideologicz
nym. Tematem pierwszego jest wal 
ka Murzynów w końcu XVIII w. 
o niepodległość Republiki Haiti i o 
zrównanie ich praw z prawami bla 
łych. Opowiadanie drugie, którego 
akcja toczy się na przełomie XVIII 
i XIX w., prze(istawia walkę o 
zniesienie niewolnictwa Murzynów 
na Gwadelupie. Wśród bohaterów 
\\'Ybija ~iq na czoło Francuz, Beau
va is. który szczęście osobiste i ży
cie swoje poświęca dla dobra spra 
wy. 

Czy znasz młodą kinemato
;r, BOROWSKI - co zawdzięcza- grafię węgierską? - oto t:!'~uł 

• biany jest ze zwykłego, zabarwto
CJU powojennych filmów wę- nego szkła, 0 falistej powierzchni, 
g'ierskich, WYŚwietlanych ju:i: a we.wn<;trzną stronę oJ>lytelt P?kry 
na naszych ekranach. Ka:i:de wa s1-; crenl'ą. warstwĄ aluminmm. 

bezpłatnych porad prawnych 
dla Czytelników „Dziennika 
Łódzkiego" jest oczywista 
wykazała to i· praktyka. 

Porady prawne obejmowały 
wiele spraw. W okresie ustale 
nia norm mieszkaniowych 
przez Prezydium M. R. N. oko 
ło 900/o spraw stanowiły spra
wy mieszkaniowe. m~· chemii. I naszego nowego konkursu f1l-

Interesująco napisany popular- mowego. 
ny zarys technologii chemic;znej I Poeząwszy od dnia dzisiej
poprzedzony w:stępem, w ktoryml szego w pięciu kolejnych nu-

dj · , d t · Materiał ten Jest bardzo trwały i 
z ęc1e p1ze S aw1a 2 sceny zna iclzie sreroltie za•tosowanle Po porady zgłaszali się w 

przeważającej mierze (ok. 80 
procent) robotnicy zatrudnieni 
w najrozmaitszych gałęziach 
przemysłu. Pozostałe 20°/o to 

W późniejszym okresie prze
ważały sprawy z zakresu pra
wa rodzinnego, sprawy rent i 
emerytur, sprawy odtworze
nia .metryk itp. (g. p.) 

autor krótko i przystępnie podaje h · · 
podstawowe wiadomości z chemii merac naszego pisma zam1e-
ogólneJ. szczać będziemy zdjęcia z pię 

- i to z ró:i:nych filmów. Za- przy wykończaniu budy;;ków. No
daniem biorących udział w! wy wieżowiec Moskiewsldego Un! 
konkursie jest odpowiednie wersytetu Państwo.wcgo posiadac 

. . . , będzie 30-metrową iglicę, wyłożo-
zestaw1eme zdJęc oraz odgad- ną tymi płytkami 

Pracownic)' poszukiwani 
Szwaczld-stebnowaczki, dziewiarzy na ma

szyny oczkarkowe, cewiaczki, robotników 
transportowo - gospodarczych zatrudnią Zll.
kłady Przemysłu Dzi'cwiarskiego im. Pawła 
Findera. Łódź, ul. Łukasińskiego nr 4. Zgło
szenia z podaniem i życiorysem do Wydziału 
Personalnego. (1181) 

PAŃSTWOWY TEATR 
ul. Obrońców Stalingradu 21. 

POWSZECHNY 
Telefon 150-36 

--------------- ·-----· ·--
OSTATNIE DNI! ~OSTATNIE DNI! 

Dziś o goclz. 19.15 komedia 

JACHT PARADISE 
21 bm. wznowienie dramatu ostrowskiego 

„GRZESZNICY BEZ WINY" 

1951 r. Dnia 11 września 
kę z dokumentami, 
rachunki na naz'"''isk 

zgubiono te cz-

Łaskawego :-nalazc 
v.rynagrodzeni•:óm. 
m. 22. 

ksią:i:kę zakupu oraz 
o Irena Penszko. 

ę proszę o zwrot za 
Limanovvskiego 150, 

(6704) 

I
. POTRZEBNA zdolna haf-i ZGUBIONO kartę wojsk.o 

ciarka maszynowa. An- wą, prawo jazdy III a kat. 
d · 4 (P 2162/50 n z isk<> rzeJa StTuga raco·w- nr na aw 
nia bielizny). (6627) Grzegorz Ciolkowski. 
POTRZEBNA pomocnica ZGUBIONO kartę meldun 
domowa ul. Piotrkowska ko wą na nazwisko Win-
nr 15, front m. 10. (660!) centy Szczepanik. Ła.S.<:a-

POTRZEBNA pomocnica w ego znalazcę proszę o 
do restauracji i wycho- zwrot. (6687) 

I wawczyni do dziecka Ko-
ZGUBIONO przepustkę ..... I pemika 75, m. 3. (6602) 
terenową Wytw. Filmów 

Tokarzy wykwalifikowanych, stolarzy, 
monte•·ów samochodowych, ślusarzy, zmywa
czy, robotników niewykwalifikowanych za
trudnią natychmiast Państwowe Zakłady Mo
toryzacyjne, ul. Składowa 41/43. Zgłoszenia 
z podaniem i życiorysem przyjmuje Wydział 
Personalny. (1182) 

Kasa czynna od 10-13 I od 16, ... J 
. 

9robne a Ogłoszeni 
POTRZEBNY podręczny Oświatowych na nazwisko 
albo uczeń do krawca. Krystyna Minor. (6619) 
Łódź, ul. Piotrkowska 135, 
m. 4. (6699) SKRADZIONO kartę reje 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
ul. WIĘCKOWSIUEGO 15. Tel.: 181-34 I 219-58 

Dziś i coclzlennie prócz piątków 
o godz. 19 

punktualnie 

„ POEMAT PEOA6061CZNY" 
A. MAKARENKI, 

Kierownika Działu Administracyjno - Go
spodarczego zatrudni natychmiast Państwowe 
Przedsiębiorstwo Miernicze w Łodzi, ul. Piotr
kowska nr 65. Wymagane studia pra-v-me -lub 
ekonomiczne względnie dłuższa praktyka na I .Z·ntżki z 50% ulgą tylko na zbiorowe zglosze-
wymicnionym stanowisku. Warunki do omó- ma. Kasa ~z~~r.ałl~ ~~~~Ś 1°1s1{_

3
i4.1&-19. 

wienia, wynagrodzenie wg układu zbiorowe- _ ; 
go. Zgłoszenia pisemne lub osobiste do Działu Tkaczy, tkaczki i robotników pomocniczych 
Personalnego. ł. (1183) I zatrudnią natychmiast Głuszyckie Zakłady 

. • _ Przemysłu Bawełnianego w Głuszycy, pow. 
Maszymstow offsetowych drukarskich Wałbrzych. Mieszkania zapewnione. Zgłosze-

składaczy ręcznych i maszynowych zatrudnią Inia przyjmuje Dział Personalny. Należy się 
nati'chmiast Zakłady Litograficzne w Łodzi, zaopatrzyć w zezwolenie na pobyt w strefie 
Zeromskiego 87. Zgłoszenia do Działu Perso- granicznej, które wydaje miejscowa Rada Na
nalnego. (1184) rodowa. (1189) 

Referenta Zbytu, mecba.ników, ślusarzy, ro
botników transportowych oraz robotników 
gospodarczych zatrudnią natychmiast Łódzkie 
Zakłady Obuwia ul. Wólczańska. 12. Warunki 
płacy wg umowy zbiorowej. Z~szenia przyj
muje Sekcja Personalna. (1185) 

Robotników kampanijnych na okres około 
trzech miesięcy licząc od początku paździer
nika przyjmie na okres kampanii cukrowej 
Cukrownia .,Małoszyn" w Ma.lczycach, poczta 
i stacja kolejowa Malczyce, pow. &-oda Slą
ska DL Sląsk. Wynagrodzenie godzinowe i a
kordowe wg umowy zbiorowej. Zgłoszenia in
dywidualne ewent. zbiorowe, pisemne lub 
osobiste przyjmuje Dział Personalny Cukrow
ni „Małoszyn" od dnia 12, 9. br. - kwatery 
zbiorowe i stołówka przy Cukrowni. (1187) 

Monter-spawacz I pomocnicy na roboty 
centralnego ogrzewania i wodociągi potrzebni. 
Matuszewski, Kilińskiego 125. (6615) 

Szwaczki na męską i damską bieliznę biu
stonosze, potrzebne, Piotrkowska 231 (Szwal
nia sklep). (6584) 

Wykwalifikowane pikowaczkl zatrudni od 
zaraz Spółdzielnia Pracy „Kołdra". Zgłoszenia 
przyjmuje Wydział Personalny Łódź, Żerom
skiego 98. (1197) 

w 

ll'JIGNANIE 
ll'LAll.CJI (43) 

y D A E 

Instytut Prasy „CZYTELNIK" 

Redakcja l AdminlStracj.-. Łódź, 
ul. Piotrkowska 96, tel Centrala 
283-00, Red. Nacz. 125-64. Sekretarz 
odpowiedz. 204-75. dział sportowy 
208·95, dział miejski 114-32. dział 

listów 143-80 
Re<'fakcja rękapisów me zwr-aca. za 
treść 1 termi>ny ogłoszeń nie bierze 
odpowtedzialnoścL 

Głównego księgowego do placówki gospo
darczej w Łęczycy poszukuje się. Warunki 
płacy ewentualny zwrot kosztów przejazdu do 
omówienia w Sekcji Personalnej Okręgu Pol
skich Zakładów Zbożowych w Łodzi, ul. Na
rut.owicza 1. (1192) 

Technika budowlanee-o, technika. mechanika 
z długoletnią praktyką, tokarza, spawacza, 
ślusarza - mechanika i sprzątaczkę zatrudnią 
natychmiast Łódzkie Zakłady Garbarskie w 
Łodzi, ul. Zgierska 104. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje Sekcja PerŚonalna. (1193) 

Nauczycieli języków obcych, matematyko
fizyka stałych lub dojeżdżających poszukuje 
Dyrekcja Technikum Handlowego Lipiny, po
czta Odrzywół, pow. Opoczno. (1194) 

Kuchmistrzów, nil. kucharzy, prakt. ku
charskich, bufetowe, kelnerów, kelnerki, ro
botników fizycznych, pomoce kuchenne, po
szukuje Zakład Zbiorowego Żywienia PSS. 
Warunki wg umowy zbiorowej do omówienia. 
Zgłoszenia osobiste z podaniem i życiorysem 
kierować do Biura w Łodzi, Legionów nr 24. 

(1195) 

Szofer-mechanik do samochodu c1ęzarowe
go poszukiwany. Spółdzielnia „Surowiec", Po
łudniowa 48-a. (1198) 

LEKARZE 

Dr TEMPSKI specjalista 
skórne, węneryczne. wło 
sów, moczopłciowe Piotr 
l<awska 114. (1124) 

Dr ZAURMAN - specia-~ 
lista skórne, weneryczne 
8-9,30, 4-6 Narutowicza 2 

Dr HEYKO-Pofai;ffs1d 
specjalista skórno-wene
ryczne 17,30.,.-19 Brzeżna 6 
tel. 158-19. (1130) 

Dr WOYNO specjalista 
chorób skórnych, wene
rycznych, zaburzenia 
płciowe. Nowotki 7 front 
10-11, 16-18. (6393) 
Ooktór LASZElVSKI cho
roby skórne, weneryczne. 
Więckowskiego 28, 7-9, 
17-19,30. (6550) 

LOKALE 

ZAMIENIĘ pokój i służ
bówkę z używalnością 
kuchni i łae.:ienki w Gdyni 
na podobne lub mniejsze 
Łódź. Oferty „Prasa" ul. 
Piotrkowska 104a „Gdynla 
100". (1190) 
MAŁŻENSTWO samotne 
poszukuje p.Omleszczenia 
,,Prasa'• Piotrk<Y\Vsl{a 104a 
pod „Solidne". (6484) 

ZAMIENIĘ 3 pokojowe 
komfortowe mieszkanie 
(park) w Je1eniej Górze 
na 2 pokoje z wygodami 
w Łodzi. Oferty pod „J. 
A." Piotrkowska 104a 
„Prasa". (6453) 

POK OJ kuchnia wygody POTRZEBNA kucharka stracyjną handlową i na 

Ł.odzl -zamienię do restauracji przy ul. Ja stoisko wyd. przez 10 u-
centrum 

rząd Skarbowy w Łodzi 
na Kraków. Zgłos•zenia racza nr 17. (6700) 

naz,,ri~ko Aniela Ku-
,,Pi"asa", ul. Piotrkowska POMOCNICA 

na domowa po blak, ul. Cieny1'1ska 1. 
nr 104a „I<rakówu. (6538) trzeb na Wschodnia 70, 
ZAi\-IIEliIĘ ładny poJ;:óJ m 43 prawa oficyna I wej ZGUBIONO portfel, kartę 
kuchnię centru1n, na 2 ście III piętro, Chojnacki meldunkową, zaświadcze-

lub 3 pokoje kuchnia. o- Ignacy. (6701) nie II rejestracji wojsko-
fet·~y „Balkon" Piotrkow- wej, legit. szlcolną nr 208 
s\ca 101a „Prasa" . (6626) NAUKA J WYCHO\V. na nazw·izko Zdzisław 

SAMOTNA pracująca po- ICROJU nowoczesnego, mo 
Przybysz. (6612) 

szukuJe pomieszczenia. o- delowania, szycia ubrań UNIEWAŻNIA się skra-
ferty „Prasa". Piotrltow- damskich, dziecięcych. bie dziany stempel księgarni 
sk:a 104.a sub „Studenuca••. llźniarstwa wyuczają· rocz ,;Dom K-M~Di..i.U~ J:>l.at-r~niv 

ne, półroczne, trzymie· ska 50. ' (6685) 
KllPNO - SP~ZEDM~ slęczne kursy IPR Próch-

ZGINĄŁ pies owcza re le nika 25. (1172) 
SREBRO (złom, wycofa-

KURSY Kroju, Szycia, alzacki. Ostrzega się 
ne monety) w każdej i!O przed kupnem. Odprowa-
ści kupuje Spółdzielnia Modelowania IPR. Zapisy 

dzić za wynagrodzeniem, Sienkiewicza 89-6. (6002) „ARGENTUM" - Punkty ul. Mostowa 24. (6686) Skupu Więckowslciego 6, KURSY SAMOCHODOWO 
AL Kościuszki 26. (1138) Motocyklowe, Kościuszki ZGUBIONO dowód reje-
SREBRO złom wycofane nr 68, rozpoczynają wykła stracyjny wozu nr T2528ł 
rnonety kupuję. P'::>trkow dy 17 września. (6324) Spó!d.z. Pracy „Akord'' 
ska 9. (6567) 

MASZYNISTKI, Łódź, ż ercrnskl ego 51. 
SRUBKI M 3 i 1/8 z nakręt selcretar-

ki stenografii biurowej, ZGUBIONO kami kupimy w każdej grupy początkowe. wyz- książeaz:kę 

iloścd. Legi<J'l1ÓW 38, i.,var- sze rozpoczniemy. Zapisy: wojskową WKR - Łódź, 
sztat. (6609) Kursy stenogra:fii Stowa- pow. legit. zw. zaw„ na 
SREBRO. złom wyco·fane rzyszenia stenografów - naizwisko Zygmunt Saslń 
monety kupuję Piotrkow Maszynistek, Kilińskiego Ski, zam. Zgd.erz 1'1 StyC!Z-
ska 120. (~_68) 

nr 50, Plotrkowsika aa. Iliia 29 . (6689) 

SPRZEDAM lub zamienię KURSY kroju 1 model o- ZGUBIONO leg:lt. Ubez-
n1otocykl Zilndapp 750 na wania najnows-zym syste pieczalni 1 wejściówkę 1i& mem l'.PR, Nawrot 32, m. 
samoohód. Wiadomość, ul. 3. Zapisy od godz. 9-12, bry=ą. Zawierucha Ma-
Piotrkowska 233, Wojt- H-19. (6527) ria, Rybna 17. (6691) 
crak. (6624) 

SEKR!!:TAKIAT Kursów ZGUBIONO kartę meld;un 
SPRZEDAM domel\'.: z o- Administracyjno - Gospo- kOIWą na na.zwisko Ry-
gródlciem w Julianowie. darczych. IPR, Andrzeja 4 s.ard Kuczyński. (6692) 
Oferty „Julianów"~.Piotr- przyjmuie z~ł~nia na 

ZGUBIONO świadectwo kowska 104a „Pr.asa". trnrsY _adnun!stracyjne, 
ltslęgowo,;cl, sekreta.-ek, szkoln.e na nazwisk<> Ta-

MOTOCYl(L 200 Dekawka stenogratll 1 języków ob- detisz Studzianny. (6693) 
st1m dobry sprzedam ul. cych. (6279) 

książe=kę Obywatelslra 140. (6678) LEKCJE MUZYIU i śpiew 
ZGUBIONO 
wo·jskCIWą, metrykę uro„ 

PEKl~CZYKA 3-miesJ.ęCZ Zapisy pr-z.yjmuje coctzlen dzen:La. K()ll;l.cz Włod.zi-

n ego sprzedam. 22 µ1pca nie w god'Z. le>--13, 17-19 mierz. (6694) 
Spółdzielnia Muzyków Pe nr 29, m. 14, (6696) 
dagogów, zachodnia 84. ZGUBIONO kartę meldun 

.'.AOFIAROW. PRACY ZGUBI 
k<>"Wą na lllll"Zwl.sko JóZ<':fa 
Jerzykowska. (6695) 

POTRZEBNA gosposia sa 
SKRADZIONO legit. służ mod-zielna do dziecka. ROZNE 

Wiadomość tel. 261-24, bową, Zw. Zaw., przepu8t: 
J<ę stałą, dowód wojskO'\vy 

POTRZEI>Nl rysownik, kartę meldunkawą, legit. FOTOGRAFIE nagrobka-
pomoc rachllllkowa, po- tramwajową, książkę SFO we. Wykonanie 7 dni. Le 
moc elekt.r.omonterska ul. mentowski warszawa, No 

ZAMIENIĘ pokój Z lcueh 
nią, śródmieście, na 2 po 
l<.oje z 1<.uchnią, za z:wro
tem kosztów remontu. O
ferty pod „Jasne" Piotr
k.o\vska 104a ,,Prasa''. 

l'OMIESZCZENIA sublo
katorskiego niekrępujjCC
go poszukuje sa!ncłtny. 
Oferty Piotrkowska lMa 
„Prasalł pod „Dobrze sy
tuowany". (6507) 
POSZUKUJĘ pomieszcze
n.ia z niekrępującym wej
§ciem. Oferty pod „6617H, 
Piotrkowslrn 104a „Prasa". Lindleya 3, Piętro d,rUgie. 

kartę węglową na nazwi-
sko Standsław Durski. 

wy 
m y 

Swiat 30. Inrormuje-
listownde. 176) 

Prenumeratę miesięczną zł t.o;;, 
kwartalną zł 12.1s. półrocznie zł 
24.30 przyjmują wszystlde Urzędy 
! Agencje Pocztowe oraz listono
sze miejscy I wiejscy na terenie 
całej Polski w terminie do 15 ka7· 
dego m-c:i na okres następny, 

- co za nieszczęsny dzień - narzekał 
Kundin wsiadając z Ławrowem do win
dy. i\Uody uczony nastawił automat i z 
maksymalną szybkością zaczeli się opusz· 
czać na dno sztolni, TU przesiedli się na 
ruchome schody, które poniosły ich szyb· I 
ko do tarczy hydromonitora. Tarc7.a til I 
wzmol:niona potężnym stalowym ożebro
waniem, regulowana automatami w mia· ~ 

rę pogłębiania głównego chodnil<a posu-
, 
I czyzna w skafandrze. Był to kierownik 
1 robót w chodniku. 

Stracił głowę. - pomyślał Lawrow 
patrząc na drżące wargi i rozbiegane nie 
spokojnie oczy kierownika osiedla. 

Redaguje 

KOLEGIUM REDAKCY.TNF 

wała się w glą·b ziemi. ' 
Na kręgu tarczy wisiały lehkie ball<0ny 

z ci.~mnic.1ącymi kvlaclra.tanli pancernych 
!lrzwi poprzez lttóre można J>yło przed?
stać się w przestrzeń między tarczę a l'cia 
nę wierconego i rozmywanego potęitlymi 
strumieniami wody clna morsl<iego. 

Gdy tylko Ławrow i Kundin wysiedli 
z eskalatorp., podszedł do nich tęgi męż-

I - Towarzys1.u Kundln - przemówi! 
spokojnie. Uważam„. 

I Nagi• zalśniła gclzieś w górze tarczy 
purpurowa błyskawica, Zaraz po niej na· 

I 
.stąpiła cała seria błysków. Gęste kłęby 
pary wypelnHy .przestrzeń poza tarczą 
osłaniając światło lamp. 

J - I tu lawa! - krzyknął przerażony 
Kundin, kuląc się po!l ś.cianll-

- co wy robicie? - powiedzia szyb-
1<0. - Wydajcie odpowiednie zarz zenia. 
Wylączyć automaty posuwa.Jące tarczę. 
Tarcza musi swobodnie cofać się pod ciś
nieniem pary, Zwiększyć dopływ wody 
w. sek~orze przy tarczy, Włączyć masz:vn:r 
c~łodz~e, 
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startujq 
kolarze 

Kto z nich zdobę~zie 
tytuł mistrza Polski w boksie 

Mocniej zabiły serca zawodni
kom w chwili, gdy ott-z;ymali nu
mery startowe przed walką, któ
ra rozegra się na szosie pabiani
ckiej. stawka dzisiejszego wyści

gu jest wyjąWwwo wysoka. Nie 
było bowiem jeszcze u nas tak po
ważnego wyścigu szosowego jale 
obecnie o mistrz.ostwo Spa.rtalda-
dy. . 

Wyścigi szosowe cieszą 

Ili<: w Polsce nie mniejszym 
powodzeniem od innych dy 
scyplin sportowych organi~ '· 
zowanych w zamkniętych}' 
obwodach tego lub innego Y 

lltadionu. 

Kolarz walczący na szo- fi 
sie napotyka szereg nie-".. 
oczekiwanych nieraz trud- ' 
ności tecl1nicznych. zwycię 
stwo zawodnika uzależnio
ne jes.t przede wszystkim 
Od dobrze przygotowanego 
roweru. Ileż to razy bywa, 
że kolarz prowadzący wy
ścig, mając 1<ilkadz.lesiąt 1ni 
nut p1-zewagi nad pozostały 
mi kolegami raptem albo 
traci siły i re.zygnuje z dal,,_,,,, 
szej ucieczki. albo też mu-/: 
ISi zmieniać gumę względ-, 
nie czekać na wóz tecllnicz· 
ny, by zmienić kolo. 

Kolarstwo jest 
tym ciekawszym, że stwa· 
rza szereg niespodzianek. 
D'otychczas tak było, że w 

zasadzie niemal WszY&1>kie poważ
niejsze wyśctgi rozstrzygane były 
na mecie. Inicjowano co prawda 
ucieozki, ale trwały one k·rótko. 
Nawet ci zawodnicy„ którzy mu
sieli zmieniać gumy S'Zybko docho 
dzili do czoła by jechać potem ra 
zem w grupie kilkadziesięciu ry
wali. 

czy 1 tym razem tak będ'Lie? 

Trasa wyścigu prowadzić będzie 'bowcami. Potrafią oni doskonale 
przez Pabianice, Łask, Sieradz, wczuć się w psychikę 2'aWOdni

Błaszki do Opatówka i z powro- ków. 
tern. Publiczność zna już dobrze pra-

w tych i w mniejszych m.lejsco wie wszystkich Z<lWodników. Zna 
wościach na ulicach i na szosie ich z nazwiska i z wyglądu . Po
wita.ć będą koJ.arzy entuzjaści siada swych pupilów, lecz zwy
sportu. Woelu z nich dZJięki LZS cięstwa życzy najlepszym. 
i zdobywaniu SPO sta1ło się spor-

Numery startowe ·kolarzy 
Na starcie wyścigu kolarskiego· ~;1~c Stali zamiast Durdy poje-

stanie 60 zawodników. cizie Brzeziński. Nie ·będzie starto 
Poszczególni zawodnicy po;•:&- wać również kolarz Górnika Mi

clać będą następujące numery stai-- ga2, którego zastąpi Halek. 
towe: · Wszyscy zawodnicy powjnni ze-

l{LABI:RSKI (Gwardia) - 1, brać się dziś o gcdz. 7 w Heleno-
1;ROLAlt (Gwardia) - 2, J.ISZKIE wie. Start honornwy nastąpi o 
WICZ (Gwardia) - 3, DRĄŻKOW- godz. 8.30 na Placu Wolności. Na

/ SKI (Gwardia) - 6, WRZESIJil'SKI stępnie zawodnicy przedefilują ul. 

I 

(JCoJejarz) - 7, CZYZ (l{olejarz) Piotrkowską, udając się na start 
- s, KRÓLIKOWSIU (Kolejarz) o:;try, kótr.Y znajdować się będzie 
- 9, l\IAJKOWSKI (Ogniwo) - 13, przy parku Wenecja. 
HOitODECKI (Ogniwo) - 17, PEŁ Do Łodzi kolarze wjadą na me
CZYŃSIH (Stal) - 22 GABRYCH tę miesa:cząca się na boisku przy 
(Włókniarz) - 25, WANDOR (Włók Al. Unii następującymi ulicami: 
niarz) - 26, SWIERCZ (Włólrniarz) Pab1aniClką, Piotrltowskl1_, Mickie
- 28, SZCZĘSNIAK (Włókniarz) wicza, Łą~ową 1 Kopermka. . 
- 29, TARGOŃSKI (Bud.owiani) Zawodmey na stnd1o.n pr:z.yJadą 
- 3G, CHWIĘDACZ (Gń•nilc) - 37 I w czai.ie odbywających się spot-
ZARZYCKI (Spójnia) ..'.... 44; NO~ kań finatowych turnieju . bC::kse<r'
WOCZEK (Unia) - 49, WYGLĘDA I skiego Spartak1.ady. Walki :filnało
(Unia) 50, WILCZEWSIH (Unia) - we rozpocz-ną s1ę o godz. 13.45. 
52, ltAPIAii (CWKS) - 55, W~J- --
CIK (CWKS) - 56, WALISZEWSKI I K • n tk 
~':s~{S) - 57, RZEZNICKI (CWKS) l OSZ i SI a a 

W skl.adach druzyn zaszły pew- w turnieju piłki ręcznej 
ne zm}any personalne. Zamiast . t 
Murowanieckiego u Włóknta:ray Spartakiady uzyskano nas ę-
poj edzle Szczęśniak. Murowanie- pujące wyniki: 
cki przed kilku dniami .złamał rę- koszykówka kobiet: Kole-
kę i rue moze startowac. Wycofa- · • d' 1'30· 

MURAWSKI 
tBudowlani) 
waga musza 

BAZAR NIK 
(Sta~) 

waga p<Lórkowa 
ny z.o.stał z d~-użyny Gwardii cuch. Jar~ -. Gwar l~ 4 . , 
zastąpi go Drąż1ooW'Ski, a w ze- s1atkowka męzczyzn: CWKS ·-----'----------

----------------- -AZS2:1; o t t -
Dalsl. f1·nal1'-s'c1· ~~~~~~a-~~~!~~z~ł~k- i §a n• 

CWKS - Gwardia 2:1; Zlell 
niarz - AZS 2:0; lid . „ 

Przedostatni dzień ~:;!~~~.";itr.'" Qgnj :~e~~~Y dm·-
sid1v Tydzień temu witaliśmy sta 

bokserskiej 
Przedostatni dz.ień turnieju bok

!lerskiego Spartakiady siał pod zna 
kiem wyłonienia 10 dalszych za
wodni-ków, którzy mieli z;akwall-
fikować się do d-iisiejszych spot
kań finałowych. 
Chodziło przede wszystkim o wy 

lenienie przeci\vników dla Go
ściańskiego, Grzelaka, Kolczyń„ 

!kiego, Musiała, Debina, Komudy, 
Antkiewicza, Bazarnika, 'Woźniaka 
1. Murawskiego, którzy w poprzed 
nich spotkaniach zakwalifikowali 
się już ,do finałów. 

Sobotnie wall<i stały na ogół na 
11tosunkowo nis!cim poziomie tech
nicznym. Widać było wyraźnie 
przemęcz1mie u zawodl'!Jików. Nie 
trzymali się w kondycji ani. Cebu
lak, ani też Szymura. Obaj ci za
wodnicy przegrali rt\z jeszcze swo 
je i;potkania. 

Cebulak przegrał tym razem z 
Rrupll\s!clm, a Szymura z Nowarą. 
Piękny sukces odniósł wczoraj 

»agajski, który zakwalifilcował się 
d0 finału zwyciężając Chodorow
skiego. 

Wynik,i w poszczególnych wa
gach były na,stępujące: 

WAGA MUSZA: Jusitka (CWKS) 
P<lkonat Niedżwiedzlkiego (Kole
jarz). Bokser Kolejarza dyspono
wał celniejszym ciosem. przewa
ża? nad Pneciwnikiem techniką, a 
Jt:stka Walczył agresywniej. W 
trzecim starciu Justka miał lepszy 
finisz. · 

WAGA KOGUCIA: Stj'lfaniuk 
(Gwardia) pokonał Grenia (Budow 
lani}. Wallca była mało ciekawa. 
Stefaniuk wygrał dzięki agresyw
ności. 

WAGA PIORHOWA: Izydorczyk 
(Spójnia) wygrał z Soczewińskim 
(Kolejarz). Spotkanie to skończyło 
się nie:podzianl<ą, bo ogólnie llczo 
no na zwycięstwo Soczewińsklego. 
Bokser Kolejarza miał najsłabszy 
dzień ze wszystkich rozegranych 
Spotkań. 

Spartakiady 
Lodzianln w trzecim starciu zna
lazł się na dei:ikach i był dio 6 wy 
liczany, ale potem z.łapał oddech 
i punktował swego przeciwnika. 

kiem. Tu zadeeydow.ała młodość! 

Trzeba bowiem zaznaczyć, ~e Szy 
mur.a licizy 39 lat, wówczas gdy 
Nowara jest od niego o 10 lat 
m~odszy. 

w rzucie granatem jących na starcie zawodni
ków, którzy w Warszawie i 

W dalszym ciągu zawodów Łodzi rozpoczynali walkę o 
lekkoatletycznych Spartakia- , pierwsze miejsca. 
dy uzyskano w poszczegól-
nych konkurencjach następu- W ciągu tych 7 dni mieliś-
jące wyniki: my wsp~nialy. obra.~ . 1!alki 

WAGA POŁSREDNIA: Nagajski WAGA CIĘZ- rzui granatem: l) Sidło _ sporto~eJ na r1:1gu, b1~zm, na 
(Włólmlarz) wygrał po najciekaw- KA: Jaskóła (Włó 72,27, 2) Wrona _ 72.20, 3) I stan~w1skach s~rzelecki.ch, w 
szej walce wieczoru z Chodorow- kniarz) pokonał Bakiewicz _ 70•75; boksie, pod ka~zcm i • przy 
skiln (Gwardia) . Obaj dysponowali przez tecłmiczn.y skok 0 tyczce: l) Ważny _ 1 siatce, na torze l na s:i.os1e. 
silnymi ciosami. Jeden z ciosów KO Pateroka _ 4 m, 2) Adamczyk _ 4 m, 3) I Dziś nastąpi uroczyste zam-

agajsl<iego posła! Chodorowskie (Górnik). Łodzia- Malecki 3,80 m; knięcie tej największej impre 
go na deski. Nagajski w trzeciej nin już raz wal- 1500 m: 1) Korban _ 3.57,6,. zy sportowej. 
rundzie zapomniał o gardzie I 2) p t b k' 3 58 6 3) I czyt z Patero- 0_. rz«; ows 1 - • • • Nie chcemy J0 eszcze dziś pod 
Chode>rowski często traiiał. Wy- · Statkiew1 3 59 4 grał zasłużenie Nagajski. K:em'. od:n.osz.ąc cz - • ' !, i sumowywać wYników. Przyj-

JASKOŁA rowrueż zwycię- • 4.00 m przez płotk1. 1) Ku-
1 

dzie na to czas, gdy zawodni-
WAGA LEKKO-SREDNIA: Wojt stwo. Druga run smirek - 55,~, 2) Gratka -, cy i·ozjadą się do domów by 

kowiak (Stal) polconał Łęgowsltie- da d1a boksera Górruika była roa- '66•2• 3l Maksiu - 56,2; w dalszym ciągu już na swo- I 
go (Unia). giczna. Jaskóła trafił go silnie w sztafeta 4xl00 m: 1) AZS ich boislcach i salach praco-

SREDNIA: żołądek i sędzia zaczął !iaeyć do - 42•0~, 2) CWKS - 43.04, 3) wać dalej nad utrzymaniem 
WAGA Kruplńs.ki 7. Po chwilli J'askóla trafił dn1gi Gward~a - .43.5. • kondycji fizycznej i poprawie-

(Stal) wygrał zdecydowanie z Ce· raz 1 wal'lal została przerw-. Wymk Sidły w granacie niem formy. 
bulakiem (CWKS). Bokser stali jest rekordem Polski. • 
był tym razem o kJ.asę lepszym D<z.lsiejsze walki finarowe roo:- Spartakiada zgromadziła w 
pięściarzem od Cebulaka, który poczną się o godz. 11.45 na cen- Warszawie i Łodzi wszystkich 
wykazał kompletny brak lrondy- tralnym stadllOnie Pl'Z1' Al. unit. ZA TO p E K najlepszych sportowców z ca-
cji i w ostatnim starciu zanosiło * lej Polski. Obok starych mł-
się, że przegra O'Jl przez techni=- CZOŁOWA DWUDZIESTKA b • 2 k d strzów, widzieHśmy na starcie 
ny KO. i1e re or y młodzież, która potrafiła 

Do spotkań finałowych tUlrnieju wnie!ć do walki dużo ambicji. 
bokserskiego Spa'.t'talkiady w po- liEUJ6... t 
szczególnych wagach zaikwali.fik.o- .;::, 0 0 Nie ulega żadnej wątpliwo-1 
wali się następujący zawodnicy: PRAGA, 15. 9. Na mi- ści, że Spartakiada była wspaj 

Waga musza: MURA WSKI (Bu· strzostwach lekkoatletycznych nialą rewią wszystkich spor-
1 dowianl) - JUSTKA (CWKS) arIUii czechosłowackiej, które towców i trudnym egzaminem 

Waga kogucia: woZNIAK rozpoczęły się w Pradze, dla organizatorów. Z tego 
(CWKS) - STEFANIUK (Gwardia.) wspaniałą formę za'.demonstro- egzaminu wyszliśmy zwycię

Waga piórkowa: BAZARNIK wał Zatopek, bijąc dwa rekor sko! 
(Stal) - IZYDORCZYK (Spójnia) dy świata. 

Waga lekka: ANTKIEWICZ W biegu na 20,000 m Zato-
(Gwa.rdla) - SUSZKA (Stal) pek uzyskał czas 1:01:16, po- p 

Waga lekko-półśrednia: KOMU· prawiając O 1:24 mi.n. dotych- ! oczłowcy 
DA (Gwardia) - SCIGAŁA <'Wlól< czasowy rekord świata, nale-J 
niarz) żący do Fina - Heino. „Po, t •t • . 

Waga półśrednia: DEBISZ drodze" Zatopek pobił. rekord 1S ar UJą 
(CWJ{S) - NAGAJSKI (Włókniarz) świat~ w. biegu godzinnym, Dziś na szosie pabianickiej i 

WAGA PóŁCIĘZKA: Nowara Waga lekko·średnla: MUSIAŁ przeb1~gaJąC 19.558 . ro. Po- odbędzie się wyścig kolarski I 
(Stall w;;punktował szymurE: (CWKS) - WOJTKOWIAK (Stal) prze?:m re~ord w ~eJ. konku~ pocztowców. Start o godz. 11 
(Gwardia). Była to Już druga w waga średnia: KOLCZY:RSKI rem;:J1 nalezał rówmez do He1 na szosie pabianickiej przy 
tym turnieju porażka Szymury. (Gwardia) - KRUPIŃSKI' (Stal) no l był o 219 m gorszy. Parku Wenecja. Meta znajdo-

Waga półciężka: GRZELAK J Poprzednio przegrał on z Grze1a- z il wać się będzie również przy 
(CWKS) - NOWARA (Stal) wyc1ęstw waga ciężka: GOSCIA!ltSKI O Park~ Wenecja. · Zakończen~e 

WAGA LEKKA: suszka (Stai)! 
• P<>kona1 Kudłacika (Kolejarz). su- Q Puchar 

SZka Walczył znacznie słabiej niż z 
Antkiewiczem. w ctruglej rundzie p I k• 

(CWKS) _ JASKOŁA (Włókniarz) wyścigu o godz. 12. Rozdanie 
Walki finałowe rozpOOZną się o Siatkarek polskich nagród o godz. 15 °"!świetlicy 

godz. 
13

.45. przy Al. Kościuszki 39. 

H' Parqżu 
Kudłaci!< zdobył przewagę, ale o s 1 GWARDIA I STAL PO 32 PKT. 
Suszka Pot.rafi.ł nie tylko wyrów- Po wczorajszych walkach bok· 
nać, ale i nadrobić stracone punk ~o rozegranym W Łodzi ty- serskich punktacja drutynowa w 

dzień temu meczu piłkarskim tej koiikurencJ·1· d wia i 
o Puchar p I k' ( 'łf' l) 'ł prze sta s ę w AGA LEKKO k . o s l po ma , P~. następująco: 

SREDNIA: Sciga ~rz~ ~akowskiej Gwarduf 1• Gwardia 
ła (Włókniarz) u a.h się do Tuszyn Lasu, 2. Stal 
wygrał z Wyty- ;t:~e rrzez szereg dni pod O· 3. CWKS 
kl.em (KoleJ·arz). .ą renera.Matiasa przeby- 4 K 1 -

wah na obozie kondycyJ-nym. · 
0 

eJarz 
Młody bokser 5. Włókniarz 

- 30 „ 

- 32 pkt. 
- 32 " 

-21„ 

-15 " 
\"llókniarza od- Dziś piłkarze Gwardii w 6. Unia 
niósł W1.elki suk- Warszawie zmierzą się w me- 7. Budowlani 

-12 " 
-11 

-11 " 

PARYŻ, 15. 9. - W sobotę, 
15 bm„ rozpoczęły się w Pary 
żu III mistrzostwa Europy w 
siatkówce. 

li' J/ N I " I 
OSTATNIEGO DNIA 

SPARTAKIADY 
PODAMY 

NASZYM CZYTELNiiKOM 

DZIS O GODZ 19 

WOŻNIAK 
(CWKS) 

Waga kogucia 

ANTKIEWICZ 
(Gwardia) 

waga lekka 

KOMUDA 
(Gwardia) 

Waga lekko-półśrednia 

MUSIAŁ 
. (CWKS) 
Waga lekko-średnia 

DEBISZ 
(CWKS) 

Wa.ga półśrednia 

KOLCZYlióSKI 
(Gwardia; 

Waga średnia 

GRZELAK 
(CWKS) 

Waga pólci~a 

·• "" 

ces, zwyciężając czu finałowym o Puchar Pol- s. Spójnia 
w półfinale swe- ski z piłkarzami Unii z Cho- 9. Górnik 
~ przeciwnika. rzowa. 1:9. Ogniwo 

-10 '' 

- ' „ SCIGAŁA 

W wyniku losowania polska 
drużyna żeńska, która broni 
tytułu wicemistrza Europy, 
znalazła się w II grupie z Bul 
garią, Włochami i Jugosławią. 
W grupie I walczą: ZSRR, I 
Francja i Holandia. W pierw-I 
szym meczu Polki wygrały z 
Jugosławią 3:1 (13:15, 15:10, 

1
15:5, 15:10. w niedzielę Polki GOSCIAŃSiil 
grają z WłochaIUi. -. ................................. -;;;~~~~..,..~~"'~'a:~:ca:w~~=i:;:ik~a:_ ___ .:_ 

na tablicy przed redakcją 

,,DZIENNIKA" Piotrkowska 96 

DZIENNIK ŁODZKI nr 247 (2227) 5 

I 

• • 



, 

PANORAMA 
DODATEK NIEDZIELNY DO DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO 
·---111111l!llhlDlllll ___ ..,„iW~l!lhlillil --•!llWWWmllEi!IAWGM--lllll!!f11tjMml'llllilZ.!!!i!1ftMtlllillllMIS ___ 11w•m1111111•11-11r111111 .... :m:m1111wnl!lllllll!W_fu __ 

Łódź:, dnia 16 września 1951 .-. Nr 35 <214) 

I Il 11!111!liIł11!!lil111!II11111 Il I i I li f I Ił 111111!111fi11Ili1111111li111111111111111111111I111111il1111 ! li I fi I! I 111i111111 

P.f{.P. P.K .. S. P.K.P. P.l(.S. 
J1'. l(.P. JJi. J(.S. P. f{.1-~. 

nie trzeba b~dzie odst...!:l\'' i:ić wa
;::-ouów z 1nniejszyn1i tuzłrodz.e
uiami do \varszlntów. 

.. ,v~~agonó\'Jlia" (warsztaty pod· 
i·ecznc) ua stacji Łódź l\:allsl<a 
m:iją pełne r~ce roboty. Kierow 
nil.: R2jsler 1\larian szybko r02-
1lziela 1>racę dla poszczególnych 

Przewozy, przewozy ... 
I 

Rol-c rocznie, w okresie między 15 września a 15 
grudnia, prz:ed naszym tran~po1·teni staje bo.iotre 
.zadanie: przeprowad:zić sprawnie przewozy je
sienne. 

Prze·wozy jesienne to t?·ansport ziemioplo-
dów: zboża, ziemniaków i buraków cukrowych, to 
zaopatrzenie na zimę miast w żywność. Nic więc 
clziwnego, że r,ząd przywiązuje do tej akcji wiei.ką 
wagę. 

W miarę jak krzepnie i potężnie.ie nasze ludowe 
pmistwo, przewozy jesienne przebiegają pbd ::na
hiern coraz wydajniejszej- eksploatacji śrocllców 
fransportu. Zwiększa się rotacja wagonów kole,io

wych, skracają p1·zesto'ie samochodów. Zwiększa 
się tym samym masa przewożonych towaróu:. 

Tym niemniej jeszcze w roku ubfogtym ·w c::a
sie przewozów jesiennych wyszło na :ia1.v u·iele 
mankamentów i błędów, których w tym roku na
leży za wszelką cenę tmiknąć. Dlatego niniejs.zą 
kolumnę poświęcamy zagadnieniom naszego tran
sportu, ·anali.zie zeszłorocznych błędów, środków 
zaradczych, a przede wszystkim ltidziom-lwleja
rzom i pracownikom PKS, którzy w pełnej .świa
domości przystępują do walki o zwycięski przebieg 
przewozów. Ich duch, ich· golou:ość do najwięk
s.zych wysiłków noszą już w sobie zalążek ostatcc.z
nego sukcesu„ 

Pojadq pełne Pl'aMWnU:ów. ws,zy~tlw lil?Je nanejarze z całej DOKP Łódź sta- ne, a ich an-.bici·ą b~·lzie, zebv tempo. 7.aw:;;ze \bP.1>ec1'męty spa! , · DOI-'n · • · "~ · · 
wac:i;, Mlrian z:ellfol<i eiu.i;uie,:1'!. na szczytnch wykonama swo- u:- Łorlz za1ęłn pierwsze 

• 
za sobą po tora"11 W<iże aparatn ich 7..ad~i'i. miejsce we \\·spółzr,wcdnictwie 
>1>awa,! i!cz~go i 1~a mie,L~cn lal.1l Po·konają trud1 ości leehnicz- prze·,.vozów 1'esiennvch 
<11.·D'bnc us~lu;tlze:-...a. Prwdownicył J • i „ • 

wagony i ozy 
1 to czę~to. A zw-laszcza v-.· 1111 ,.sz.czytam1'", trzeba w iym PRZEDSJĘB10RS'fWO 

JE~~uy: ''rt.ad • .Kuber:o:iti i \Vaten~ 
t~„ l-tan1i1i~ki :również lHacują na 
\1 ~-ścigi z czas{"m. No, trudno, 
':·i~cej roboty, bo i>rze,vozy je ... 
sienn~. Ale pr:r.ecie:i; t:vle miast. a 
w niell tyle Iullzi prac~-, czeka 
tlfa zaopatrzenie ztmowe. 

WSZYSCY PATRZĄ NA \\'IP ODRóż_UJENIY - wszyscy zo.wymi". Ażeby uporać się z tyj J+..OLEJ .- _To_ NIE '.l'YLlrn 

. . sezonie letnim. kiedy po- „~orącym'.' okTesie pracę kole-1 USLUGOWE , DZEW 

ciągi przeładowane sa wczasowi j2rzy także podnieść do szczv- \I t 1 . . - . ._ Brac kolejarska mówi, że sta-, 
. · · · , . . - J · e a 1.ze wazne ogniwo w tym .· '~l'd . _ - , czami. ·tow. Pierwszym takJm szczytem „kl 1'. t . t 1 1 qa v l z:m w ze:;?Aym roKu p»a 

KOLEJ w tym okresie sta- I -- to punktualność. Obowiązuje I C), ~i : 1 ~nsp-or·krs ~ ~ s~vi~~ cowala lepiej. W tym roku coś 
wała „na głowie" żeby po- 1 cna tak PKP jak i jej h-łien- przte 

1 
uzetneml C} u pio ukc.Ji si9 zepsuio w ich aparc.cie. Przy 

d ł ·ta' . · ' , ' . . -· a:t uczy econom1a mar·s1- h d · · a· 1 k . o ac: ~ -~vzmozonemu ·\"ll t<~\\', Z\1·~nych tnaczei usl.ugo- stows!<a. c o zące po:~ąf_1 :-;a u;ro cze ·a I 
chow1 pasazer,,J..1emu. I biorcami. Podobno usługobiorcy I Elrnttomia ta mówi także 0 pl:t Ją na „przetol_ic,.ę to zna·:zy na 

P ODOŁAŁA. Młody, odbu- nif' zmvsze spisują się tak, by nowa.niu. !{olej opiera p~ac-:• posegregowame. 
' clowany po .wojnie, tab~r I stanąl na szc~ycie swoi~h zada1). ~7.<'~e w.s";?·~tltim na pla11ow;.init~. j . ~es~ p-ew~1e_, ~e v; z:viqzk1~ z 

zdał egzanun w sezonie I czym sprawrnJą. py„p wiele trud- le zcby nogla planować KolcJ, tJrzev,ozam1 Jes1ennym1 ko1cJa-
letnid1 p;ze:wozów pasaże~skich.

1
1 nośr:i w szybkin~ obrocie wago rze sta~ji Widzew ~i•:l. p~zo;;taną, 

Ale te1az przyszła koleJ„. na 11;1m1 towarowvm1. T11k np. us.łu w tyle i przez podmes.ten.ie Ja.kos 
przewozy towarowe. Jesień to gobio1·ca Po~. Zw. Gminnych ci i, ~em~a pracy dol~c.zą się do 
sezon dla czerwonych wagonów (Spółdzielni .,Samopomoc Chtcp- czor?wla p'.rzcclown~l~ow z inny;ch 
towarowych. Prócz normalnej i ska" w jednym tvlko miesiacu staCJI. Dla pokonan:a „szrzytów 
bo;viem i .tak ·wytężonej. pracy., sierpniu pr~etrzylnal' ix;nad usta pr;~ewozowych" wszys-::y nasi ko 

- O<l szybszego zaio:aunkn i wyllldtrnku 1t·a.gonow row 
rowych, zależy s:!ybkość trans po"tu! 

którą maJą one w związku zj lc;ny przepisami czas 66 w<~go
p1-zewozami to.,.;arów dla szyb- nów. co ciało 1492 godziny straty. 
ko rozbudowującego się naszego I Nie lepiej się spisuje Ł61l:ikie 
przemysłu, trzeba w sezonie je- Zjednoczenie Budownictwa Prze 
sieimym obsłużyć rolnictwo. A 1 mysłowego, Zjednoczenie Bn
rotnictwo - \'i'l;ięki nowym spo- downictwa Miejskiego. Centrala 
sobom uprawy - z roku na rok Tekstylna w f,odzi, no i szereg 
również pod'>'.'YŻSZa produkcję innych firm. Z takiego stylu :pra 
S\'\•oich zlemiopłodów. cy można przy,puszcz.ać, że opie w 

.......................... ._ ____________ __ 

• 
pogotowiu 1 Ziemniaki - dla ludzi pracy. szale instytucje wy~nają pogląd, -Buraki - , do cukrownL Zboże iż produkcja kończy się na za- MARIAN ZlELli"l'SKI - spawa-cz 

- do młynów, len, koponie - pakowaniu gotowego towaru do z „wagonówki" Łódź-Kaliska 
do fabryik. Fachowcy kolejowi pudełek czy skrzyń i przygoto
nai;ywają ten okres . w swoim waniu go do wysyłki. A dalej -
ję%Yku - zwiększeniem masy to to co? Nie! - Na tym nie koń; 
warowej lub ,,szczytami przewo czy się cykl produkcyjny. 

. I -

Na odbytych ostatnio nara-j Szczególnie nieprzygotowa-1 ponieważ jesienią spada 
musi ona wpierw otrzymać pl&- d'.łch produl-tcyjnych pracow- 1 na do załadunku była „samo-I zwykle_ współczynnik go 
ny od swych usługobiorców. Pia nicy PKS Postanowili wzmóc 1 pomoc Chłopska", towości tecł')nicznej aut, 
ny zamówień n.a wagony powln y.rydajność taboru i utrzymać W ty.111 roku PKS nie bę- stacja obsługi PKS musi dać 
1:1:.n~"tt iiari:~~f.n~~e~~.r~!f:J-i:! Jego. gotowość techniczną, któ dzie tolerował takiego marno z siebie wiele wysiłku, by do 
że sobie ułożyć harmonogram r~. Jest obecnie dużo wyższa trawstwa. O każdym wypad- tego nie dopuścić. 

To nie n1oże 1•ra~. ~u;tn!lć ilość wag~n~w i 1·a mz w roku :1biegłym. ku prze~rzymywania samocho Kolejarze nie zawi~dą "' 
ro\\IYmw • zapC>tTz!'lhcn•ać do "' p dt t . du powiadomione będą odpo- przewozach ;i.le me za-
trzeba w danym ol,resic pr:lewo pilnować sprawneo·o załadun- w.1ed111e czynniki admm1stra-I . wiodą takze szoferzy 1 
chu tyle taboru, 11e będzle po-I ona o pos anow10no przy . . . . . . . . ._, . . 

się powtórzqć zow:vm. Pi>zwoli to n:i uzyskanie ku samoch~ów "przez GS i cyjne i partyjne, a w wypad-I obsługa techniczna PKS. 
(przez ograniciccmc llor.c1 paro-' ,, u ze l reo• • ' "' ~ " "" . 
znacznych o~zczę~osc1 .w. węglu ,„ ·łaaunl~ z oab·o .• )/ kach szcze.:rólnie jaokrawych I Sytuacja u proe-u przcwo-
wozów sioJaeycll w 'rezerwie, pod \V innym miejscu piszemY prz~kroczeń - proku-ratora. Do zdw Jest pomyslna: ta-BYŁO TO ROK TEMU ..• 

Do Gminnej Spóidzielni w 
Wiskitnie za.jechały dwa kil
kunastotonowe zespoły PKS: 
M.mochody z przyc:::epam.i. 
Mialy one zabrać do Łod:i 
tra.nsport ziemniaków. Zgad
nijcie, ilu ludzi ;,mobili.:o
wala GS w Wiskitnie dla :a
ładowania samochodów? Je
dnego człowieka. Wobec te
go do pracy zabrali się s2.0-
fer::11 PKS, a potem - ~ara
:.erii icli przyklaclem __. pra
cownicy biurowi GS z pne
wodniczącym na czele. 

W TYM ROKU TAKA 
,.IMPROWIZACJA" NIE MO 
ŻE SIE; POWTÓRZYC. 

.„ ... 
BYŁO TO ROK TEMU.„ 
Nads::.edł transport ziem~ 

niaków lla Łód.zJcicli Za
kładów Gastronomicznych. 
Wiózł go 25-tonowy zespół 
PKS. ŁZG s'kierotbaly ten 
transport na teren Zoo, 
gdzie ziemniaki mialy być 
:adołowane. I tu się zacząłcc. 
tragedia. Zespół .~amochoclo
oWY czekal na roz1admiel~ 
24 godziny. 

W TYM ROKU TAKIE 
„TEMPO" ROZLADUNf{U 
NIE Jl:10ŻE SIE POWTÓ-
RZYC. . 

, .. ... 
BYŁO TO ROK TEMU„. 

W c:;asie pr:::ewozów jt!-
3iennych popelniono wów
czas jeszcze wiele blędów, 

1-tórych w tym· rokn trzeba. 
:::o w11zeike cene uniknać. W 
stofówkach i za-,dadach. ga
stronomicznych przetrzyniy
wano przez wiele godzin sa
mochody, pr.:ewożajqc na 
wndze dziesiętnej kilkuna
slotonowe transportu z;em
nfaków. Czy nie lepi.e,i, te~ 
by pracownik stołówki po
jechał dla kontroli wagi na 
miejsce :oładunk1i? 

p~r~), 1~spra~vni przebie~ p~dą· szerzej 0 -nadmiernym prz~~ walki. z rna;notrawstwem w~ą j . bor -. w porządku, ~u-
l\'0" t<marM<,Yclt .o.a. ruclllrnyclt trzymywaniu samochodów Ja Czy się takze prasa przez pH) dzie -- nełm zapału. Zwycu~
węz1nc11 koleJowyrh. Dlateirn siu . · . . • ' t • . · i t .. : · d I t ,' t · ·· ' -szne Jest .i.uz:idzenie wla.tlz tco- kie nuało często mJJ~J~Ce w ~1o~ai:_1e ns Yh;1CJL 1 prze - s wo wooec ego musi byc n~ 
le.iowych u;(alające, że jeśli 11Sln roku ubiegłym. \V czasie od 1 s1ęb1or:.tw hamtuących spraw sze. 
gobiorca nie_ hi:llzi„· 1nzysyłał 1>h 1 ny przebieg przewozów. 
nu prz_ewozow, nle otrzyma on Trz0ba z· eb" do prze"•oz ·w w·agonow. „ • , J ~ \'\ O 

KOLEJARZE OKRF.GU LóDZ 
KIEGO GOTOWI 

Na stacji towaro~ej Łód;/;-Ka 
1i<ka kolejarze cd ldl!tu dni ży
jq w atmosferze podniecenia. Je 
>>nne p!"Z,~·wozy ab!Oorhują tutnj 
:·n~ ą załog~. 1 

Kierownik Ekspedycji Towa
~owc.i - ob. Jan 'l'osik oclby\'112. 
·1:"rarlv z ca!ym personelem sta 

_ cji. Wszyscy przygotowują ;;lę 

~~~ . ...,1) lclo wzmożonego rućhu. 1\'Inją do 
- ~ no konania n~clada trudności. 

~ ~ ·- i'Jośe przewozów jesie!rnych 
_PS::> polecała samochodom ~·większy ~ię w Dyrekcji ł,ó<lz

PKS-n ro.:wozić ziemniaki !'tiej o 12.5 proc. w stosunlrn do 
po mie.kie i dostarczvć jell'~npotrzebowania normalnego z 
po tro~/w cl? pos:.c:::ególnycl1 noprzeci:n.ich miesięcy. Od polo
P'.mlctow zbiorowt?g~ :ty wie- 1 wy. w1:ześnia ~ędą :irprowadzon.~ 
nia.. W TYM R01{U NIE ')Oc1ąg1 bez.posredme, od staCJJ 
MOL:E SIĘ TO POWTó- załadowania do stacji wyładowa 
RZYC. PSS musi 1.vy,:naczyć 'r1ia, bez ode:wpiania 

1
po di·odze 

punkty zsypu zie7;iniaków, w-a(..'.cnów. Da to duze oszczęd
a po mie:icie rozwo~ić :;iem- naści w ta:borze, przysp;e'szy tak 
niaki własnym tra.nsportem ·!e znacz.nie transport. Wpl'O'\Va
konnym. dzono t~.kże dwukrotne pod;:ta-

Foto - Olejniczak 

Monter Jan P«!Pł~wski dużą 
czę.~ć swego zyc1a spędm ..• 
pod samocaoć!em. Na zdjęciu 
- 1:t1oment dokręcania resorów Tych ws::ystki.c:h blęclów wianie i zabier:m!e wugon6w. 

ncil.ei:y w tym roku u.rtilciwć. Poza tym zala.tl.''\'':'wanic i ·wy
GS-y pou:i_·nn?J _ :awc_·:a~;rl '~;low~'\;<mie . b~'.z.~e ~i~ t;3kże 
;.;mobili:owa« /lrd:i d'l zala- ~ethywac w medzte.•.e 1 sw1ęta. U.9 do 30.9 Hl50 r., a więc w 
Z ' f ciągu zaledwie kilkunastu dnl 

c im,~:1 • 0
. odbiorcy. pr::.uao- „CHOP.JE" WAGONY 4.2 snmochod~' PKS zmamowa 

loivac do.11J.zd. do nU:h itp. clw~e. to uszkodzone wagony. ły wskutek przetrzymywania 
NIE PRZETRZYMYWACI w okresie jesiennych przewozó": przez odbiorców 176 godzin 

SRODKÓW TRANSPORTU,, 1\'agmiy musz,, Jak na.iltróccJl · ł 1 

WYKORZYSTAĆ JE W PEŁ „cborowa.ć". DJ;itego DOKP co przynios o gospodarce na
I.ódź uruchomiła st.ac.le napraw rodowej stratę w wysokości 

NI - oto haslo dni~ . 11eu~~!Wo u toraeb, takt ~e ponad 80 tys, zł~ 
\ 

J?S1~nnych poszcze.i;olnc przed 
s1ęb1ors.twa zmobilizowały do 
maksimum także własny ta
bor. co odciąży znacznie PKS. 
Trzeba rÓ';vnież n:i czas prze
wozów przedłużyć dyżury w 
magazynach poza ramy S go
dzin urzędowych. 

A cz~· stan taboru PKS jest 
o?ecnie zadowalający? Aby 
s1ę o tym naocznie przeko
n~ć. odwiedz~:ny stację ob~łu 
g1 techniczne.i PKS przy ul. 
\Vólcza1iskiei. 

- Wozy są w chwili obec
ne.i w najlepszym porządku-
mówi majst·:.r Władysław Bo
rowiak. - \\T trakcie przewo
zów, o ile zajdzie potrzeba, 
przedłużymy godziny pracy, 
żeby tylko szybko przeprowa
dzać drobne rerilontv i prace 
konserwacyjne. Załoga jest na - Foto - QJ.eJnlczak 

to przygotowana, bo rozumie., N::. zcl · , -
że przewozy jesienne - to :iy-j .. Jęc~u - n~onter Jozef 

„ zi dl . • Gnw1ou J pomocnik smarow-wnosc na m~ a m1as.. "k J · f W'd k 
- Między trzema naszymi'! !li a oze . l cza prz;y smaro-

brygadami - mó'l.vi przodow„ wamu samochodu 
nik pracy, monter Witold Szy .-~----·--------·
~onowicz, _awan::::owan)' obec-

1 

TEKSTY: 
me na brygadzist~ - nawi:u:a _ 
Iiśmy współzawodnictwo: któ: LEON JANKOWSKI 
ra brygada \t.rypuści podczas i 
swej zmiany więcej wyrernon \VŁADYSŁA W 
towanych samochodów. Współ ORŁOWSKI 
zawodnictwo t.o. dzięki uświa RYSUNKI: 
domieniu załogi, daje dobre ZYGMUNT NOWICKI 
rezultatJ". 



Konkurs tygodnia ·Nasz konkurs 
na humoreskę 

Spróbujcie jednym zdaniem 
wyrazić to, co nasz grafik sta

rał się przedstawić w zamiesz
czonych obok kilku rysunkach. 
Zdania, które najfopiej oddadizą 

intencje autora rysunku, zo
staną nagrodzone. Przewidu-

jemy 10 nagród kttlążkoWJ>ch. 12 do Redakcji „Dziennika 
Łódzkiego", Łódź, Piotrkow
ska 96, z adnotacją na koper
cie „Konkurs Tygodnia". 

trwa 'ADAM (sapiąc wspina się na 
schody): Straszne, że wszyscy 
ludzie, których odwiedzam, 
muszą mieszkać właśnie na 
4-tym piętrze. Czasem mi si.ę 
zdaje, że w ogóle istnieją tyl
ko 4-te piętra. (Zatrzymuje się 
przed drzwiami. Z mieszkania 
Leona słychać głośne wymyśla 
nia). - Coś podobnego! Ład
'l'l.y nastrój panuje u Leona! I 
to już po 8 tygodniach małżeń
stwa z panią Gienią... Może 
uda mi się przeszkodzić. 1 

(Dzwoni długo. Wymyślanie 
nie ustaje, Słychać niezrozu
miale odgłosy, wreszcie drzwi 
gwałtownie się otwierają). 

To piwo jest cieple, jak pomy
je. Tfu! 

Rozwiązania nadsyłać nale
ży na załączonym kuponie do 
dnia 20 września br. do godz. 

r 
i 

(' 

GIENIA (jeszcze ciągle bar
dzo uprzejmie): To niemożli
we, ale zara.z przyniosę inne. 
(Zabiera szklankę i znów zni
ka w kuchni). 

LEON (wola w ślad za nią): 
He.i, obsługa! Proszę przynieść 
liki~ru! Ale mocnoego! Zrozu
miano!? I trochę prędzej! Ła
żą, jak muchy w smole! 

ADAM (zdziwiony): Chcial
bym wreszcie wiedzieć, co tu 
się właściwie dzieje! Czy zaw-
sze odnosisz się tak „grzecz-
nie" do swojej żony? 

LEON: Eeeee, pleciesz! 
GIENIA (wchodzi): Proszę 

bardzo - dwa likiery. 
LEON (odpija trochę ł 

wrzeszczy): To ma być mocny 
liiker! Napewno zmieszany z 
woda! 

GIENIA: To wykluczone! 
LEON: Natychmiast coś 'PO"/ 

LEON (zadyszany}: Ach, to rządnego do jedzenia! Jestem 
ty? piekielnie glodny! 

ADAM (podrażniony): Tak, GIENIA (uprzejmie)! Iłro-
to ja! szę bardzo, już podaję. 

LEON: Proszę cię, wchodź ADAM (potrząsając głową): 
śmiało. (Wskazuje mu miejsce Wyście chyba powariowaW 
przy stole). Siadaj, rozgość się! Najserdeczniejsze współczucie! 

ADAM (zdziwiony): Ależ LEON: Co znaczy „powario-
slucha.j, co się tu na tym stole wali"? Przecież my„. 
dzieje? Butelki, kanapki, cia- ADAM (przerywając Leono
stka, puste szklanki, wszystko wi): Słuchaj, a czy Gienia nie 
Porozrzucane... Czyżby jakieś zlożyla jeszcze skargi rozwo
imieniny? A może przeszka- dowej? 
dzam? GIENIA (wchodzi śmiejąc 

LEON: Ach, głupstwo! (na-· się): To niepotrzebne. My się 
Qle) Haloooo! Jak dlugo mam doskonale zgadzamy. 
jeszcze c:zekać na piwo? To ADAM (zmieszany): Jjjj •.. 
stra.szne świil.stwo! aaak? Cccc„.ooo? Teraz to już 

GJENIA (bardzo uprzejmie nic nie rozumiem! . 
wola z kuchn·i): Momencik, LEON: Sprawa przedstawia 
już, j1Lż przynoszę piwo! się tak. Jak w_iesz, Gienia jest 

LEON: No, najwyższy cza.s! kelnerką w 3ednym z zakla· 
ADAM: Przepraszam cię Le- dów zbiorowego żywienia i w 

anie, że się wtrącam, ale czy przyszłym tygodniu ma przy-
zaw "'e tak „rozmawiasz" ze stqpić do wspólz~wodnictw_a. 
swojtt żoną. Dwa miesiace i;o w dobrej, sprawnej i uprze3-
ślubie? Nie uznajesz wid.ocznie mej obsŁudze. 
równouprawnienia kobiet? GIENIA (do Adama): A to 

LEON (opryskliwie): Eeeee, co przed chwilą pan widzial, 
pleciesz! to byla „sucha zaprawa" do 

cjq). Dzieńdobry panu. z niem1eck1ego przelwyła 

KUPON KONKURSOWY 
Rozwiązanie: 

• • • „ • • 

Imię i nazwisko • 

Zawód 

AdTes 

ROZWIĄZANIE KONKURSU 
Z UBIEGŁEGO IYGOOllA 

PYTANIE 1: rysunek C - Bel
weder, Al. Ujazdowskie; PYTA
NIE z: rysunek E - Sejm, ul. 
Wiejska; PYTANIE 3: ryspnek D 
- Pomnik wyzwolenia i fpolsko
radzleckiego braterstwa broni, PTa 
ga przy zbiegu ulic Targowej, 
Zygmuntowskiej 1 'R'.ileńskleJ; PY
TANIE 4: rysunek B - centralny 
Dom Towarowy (CDT), Al. Sikor
skiego; PYTANIE 5: rysunek F -
Katedra Sw. Jana. ul. Swlęto3ań.· 
ska· PYTANilE s: rysunek A -
Poi:,,nlk Adama Mickiewicza, Kr&• 
kowskie Przedmieiele. 

NAGRODY KSIĄŻKOWE 
WYLOS'OWALI: 

t. Domagała Jan, Łódź, Fa'f:>rycz
na 2 (księgowy); 2. Szpularluewlcz 
Teresa, Gliwice, Husarska 7 (u· 
czennica); ~. Szczepkowski Bole· 
sław, ozorków. Kościelna 2 l·~
botnik); 4 Turek Ryszard, Łodz, 
ul. Mielizny 15 (uczeń); 5. Zabicki 
Zygmunt, Łódź, KilińsJdego 84, 
m. 26 (art. malarz); 6. Kozłowska 
Barbara„ Pabianice, ut. warszaw~ 
5>:l<:a nr 31 (uczennica); '7, Jastrzęb
slca Elżbieta, Łódź. Piotrkowska 19 
m. 17 (studentka); s. Fetter Wla
<lysława, Łódź, Dygasińskiego 10 
m. 23 (urzędniczka); s. Olejnlc7.ak 
Andrzej, J,61lź, Mielczarskiego 17 
im. 10 (uczeń); Clapińska Barba· 
ra Łódź 13, ul. Konstantynowska 
96 ·(urzędniczka). 

Miejscowych prosimy o zgłosze
nie się do Redakcji po odbiór na· 
gród. zamiejscowym wyślemy 
pocztą. 

"(Jett) epeAaN e.1 
.TaTS "6 'todeaN ., "]:qot) lt]:UA1Sild . ~ 
·ueąes ·9 ·ou;rv peN ·s ·111arns1 
P"N 't '8.tl>UIJeW "E "t:Wer mng ·i; 

·noq111ox1s T ZlmTM.n:zaM. '"eU'J:!l "t 

ZS:JllNUV9Z - 'lSAl~Od 
op :!IINVZVIA\ZOll 

GIENIA: Proszę uprzejmie, tego wspólzawod~i~twa. Pr~e
oto piwo. (Zwr·acając się do prowadzamy ją 3uz od dwoch 
Adama ze szczególną intona-

1 

tygodni,_ co, wieczór! , 

LEON (wali pięścią w stół): J. G. ~~·------------~_,, ... __________________________ __ 

Rozrywki uIUysłowe 
pod redakcją R. Miałkowskiego i 

1. ELIMINATKA doweJ (początek - węgorz - Jabł· 
ko - ludzki - snycerka). 2. EI1· 

SPA.U 
ERRT 
U k LA 
RA z o 
N/1lTA 

z każde~o pionowego rzędu 
podanej f1gur1 (wypełnionej 
literami) nalezy skreślić lite
ry jednego ze słów przedsta
Wionych na rysunku. Pozosta
łe litery, czytane w }':?lejności 
~ziomej, dadzą własciwe roz
wiązanie. 

2. ItRZYżOWKA 

minatka: Cały na;ród buduje swą 
Stolicę, (1. lato. 2. grab, 3. ~ulk, 
4. trak 5. opar). 

za prawidłowe rozwiązanie obu 
z3dań nagrody książkowe wyloso
wali: L Krystyna Dębowska, Alek· 
sandrów k/Łod:1li, ul. Łęczyck.a 21; 
2, F. Goczkowska, Łódź, Fab:ycz
na 5 m. 27; 3. Wanda Rybc„ynska, 
Zgierz, ul. 17 Stycznia 13; 4. Kry
styna Wasik. Łódź, Litewska 9; 
6, Sobuta Ha!Lna, Łódź, Nowotki 
14 m. 2. 

Nagrody pocieszenia (książki) 
wylosowali: 1. Alina Kałużka, Pa
bianice, ł..akowa 4; 2. Danuta K<r 
nikowska, ·Głowno, ul. Swiierczew
skiego 8; 3. Jerza<k Teresa, Łódź 12, 
Koszalińska 29. 

Pomyśl -
, ' zgaan1esz 

pisania. 14. , Różne związki. głów· ł Jak się np.zywają trzy eu-
nie ołowiu i cynku, dodawane do · k" lk ? 
farb oJejn;,•ch i pokostów dla· przy ropeJS Je wu any · 
śpieszenia ich schnięcia. 2 Jak się nazywa wygasły 

Pionowo: 1. Rodzaj uczesania. 
2. Roślina z rodziny lenowatych, >VUlkan Japonii? 
3 Duża rzeka europejska. 4. Rze· 
ka we wtoszech. 6. Termin spor· 3Jak się nazywa najmniej-
towy. 7. wiatr południowy na je- sze europejskie morze? 
ziorze Garda. 8. W mit. greckiej 
córka zeusa, bogini Zła 1 występ- 4Nad jaką rzeką leży Kair? 
ku. 9. Rodzaj głosu. io. Chroma-
t:;•cznie podwyższony ton A. 11. .S Nad jaką rzeką leży Flo-
Przyrzad gimnastyczny, i2. Ter- ·a? 
min sza.cho<Wy. 13, Odmiana kslę· renCJ ' 
zyca. 6Jak się nazywa najwięk-

Za prawlcllowe rozwiązanie obu sza pustynia na ziemi? 
~owyższy„h zallań przeznaczamy 
no l'ozlosowania 5 nagró<l książko- 7 Jak się zwie największa 
w:vch, a za co na,jmniej jednego - "? 
3 d~lsze, nagrody pocieszenia (rów- pustynia .Azji. 
ni~z ks1ążlti). Rozwiązania nadsy- · k" 
lll;c prosimy w terminie tygod- BJakie miasto europeJS ie 
1110wym po11 adresem· REDAKCJA leży prawie na tym samym 
,.nz1;,·mNn-1:A ł.OoŻtnEGO", - stopniu szerokości geograficz
LóDZ. PIOTRKOWSICA 96; Z DO-
PISKIF.l\1 NA KOPERCIE ROZ· nej co Nowy Jork? 
RYWKI UMYSł,OWE". " 9Jak się nazywają najwyż-

ROZWIA.ZANm ZADAR sze góry Hiszpanii? 
Poziomo: 1 R śl" a z DNIA 3. 9. BR. Odpowiedzi na powyższe 

gatunek k · 0 ma warzywn .' t #.rYtmograf: Dziec· 1 k' · ' ' apusty ogrodowej " j · · · . 1 po s 1e ·pytania szukaj w dzis1eiszeJ 
pługotrwa·łe strzelanie z dział: Dobrą na11ką przyczyniajcie się do \,Panorarnie". 
ie. pqn- różnej barW}', stu~ący -do wzrostu sil i bogactw_ P<:>Iski Lu· 

PARTIA 
rozegrana na turnieju mię<lzyna
rodowym w Bukareszcie w sierp

niu br. 
Białe: K. MAKARCZYK - Polska 
Czarne: T. FLOitIAN - W~gry 
1. d2-d4, Sg8-f6, 2. c2-c4, g7-

g6. J. cl4-d5. 
Specjalnością mistrza Floriana 

jest obrona Grunfelda. Ruchem 
d4--d5 białe zmuszają przeciwnika 
do obrony królewslto-indyjskiej. 

3„. Gf8-g7 4. Sbl-c3, d7-d6 5. 
g2-g3, Sb8-d7 6. Gfl-g2, Sd7-c5, 
7. Sgl-f3, o-o, s. o-o, a7-a5, 
9, Sf3-d4, S!G-<17. 

czarne chcą uniknąć znanych 
dr6g rozwoju z e7-e5, 3ednal<źe, 
jak ,wslcazuje dalszy przebieg par· 
tli, taka strategia wychodzi na ko
r2tyść białym. 

10. Sc14-b~. St17-b6. 
Dalszy ciąg niefortunnego planu! 
11. Sb3XC5, d6XC5, 12. Hdl-d3, 

Gr8-f5, 
Białe stoją już lepiej. Strata tem 

pa (Gf5) pozwala białym na ostąg· 
nlęcie decydującej przewagi. 

13. ez-e4, Sf5-c8, 14. S"1-e3, 
Sb6-d7, f2-f4, b7-bG, 16. e4--e5, 
Sc8-b7, 17. Wal-dl, Wf3-e8. 

białe: K. MAKARCZYK 
poiycja po 17 pos. czarnych. 

Florian nie dostrzega odpowie
dzi białych. 

18. e5-e6! Scl7-f6. 
Oczywiście po fe, r1e, GxG, 

exd7 białe zdobywają figur<,-. 
19. e6xf7+. Kg8xf7, 20. f4-n, 

g6xf5, 21. Sg-b3!, Gb7-c8, 22. 
Gh3-f5. Gc8xf5, 23. Hc'.3xf5, IU7-
g8, 24. łlf5-e6 , Kg8-h8, 25. Ge3-
f4, We8-g8, 2f.. Wdl-el. Sf6--g4, 
2'1. Hi:?61{C7, Gg7-d4 , 28. Kg-l-g2, 
Wg8-g7, 29. He7xd8, '~'a8xd8, 30. 
Wel-e?, Wg7-f7, 31. h2-h3, Sg4-
f8, 32. Sc3-b5 i czarne się pod
dały. 

MIĘDZYNARODOWY TUR
NIEJ W BUKARESZCIE 

Turniej bukareszteński za
kończył się niespodzianym zwy 
cię'iJ;.wem 21-letniego bułgarskie 
go kandydata na mistrza -
Zdra.wco Milewa. Milew wy„ 
grał 9 partii, zremisował 4 i 
przegrał jedną, osiągając 11 
punktów na 15 możliwych. 
Drugą nagrodę zdobył ru

muński mistrz - Szabo, któ
ry tym razem osiągnął lepszy 
wynik niż w Sopocie. gdzie 
musiał zadowolić się dziele
niem 6 i 7 miejsca. Szabo o
siągnął 9 punktów. Trzecim 
był również znany nam z So 
potu mistrz rumut'Jski - Tro
ianescu. osiągając 81h pkt. 

IV, V i VI nagrody podzie
lili: Florian (Węgry), Alexan
drescu · (Rumunia) i Pitsch 
(NRD) - po 8 pkt. Polskq re 
prezentowali mistrzowie: Ma
karczyk i Szapiel. Makarczyk 
osiągnął 6 pkt. zajmując mlej 
sce 11. Wygrał 3 p>iriiE'. prze
grał 5 i zremisował 6. Szapiel 

w ubiegłym tygodniu na 
konkurs „Panoramy" nadesła 

I 
li swe humoreski następuj:\CY 
Czytelnicy: 
Władysław Krajewski, Mi· 

ron Kamiński, G.R„ „Chrzan", 
Hieronim Ch<.wa.łkiewic:i:, Da• 
nuta i\iichalslta. M. Witold, 
Z. Bielcjcc, !. „Kata". 

Miniony tydz!cń okazał się 
dla „konkursow<czów" zgoła 
pechowym. Zaclnil. bowiem . z 
nadesłanych humoresek me 
zost:iła przez reda\;.cję „P:łn:>· 
ramy" nagrodzoną ani też wy 
ró:f.nioną. 

Pech jednak - rzecz nie
wątpliwie niemiła, ale za.to 
przemijająca - nie może i 
nie powinien nikoR"•> zrazac. 
Nic gaście więc, mili C~·tel · 
nicy, z te.i błahej rac.ii V:ts~e 
go „konkursowego" z;,rpa.łu. 
Zach1:,·~am:v 'l.'Vas drl odważniej 
szcgo udziału w naszym kon• 
kursie. Próba sił - nic zawa• 
dzi, a z szansy (każdy ją ma, bo 
konkurs trwa w dalszym 
ciągu) zdobyłlta na.gro!ly pie
niężnej w wysokości ZOO zł 
(lub wyróżnienit, które w w:r 
padku zamieszczenia humcre 
ski w „Panoramie" związane 
Jest z wypłatą honorarllim wg 
stawelt dziennikarskic}l) - nie 
ma powodu rezygno•vać. 

Droga do nagrody i wyróż
nień - otwarta! 

POD REDAKCJĄ 

K.MĄKARCZYKA 
I 

osiągnął 5 pkt. zajmując miej 
sce trzynaste. Wygrał on 1 
partię, przegrał 5 i 8 zremiso
wał. 

TURNIEJ STREFOWY 
W l\'IARIANSKICH 

ŁAŹNIACH 

Turniej w Mariań&llicłf Ła
źniach zakończył się świetnym 
zwycięstwem \mistrza czecho

Nasz reprezentant wygrał 
m. in. z Foltysem, Benko, Stol 
tzem, wykazując znaczny po
stęp w porÓ\>.rnaniu z wynika· 
mi, osiąganymi dotychczas - w 
kraju. Jeśli Pytlakowski u
trzyma swą dobrą formę, bę
dzie konkurentem do tytułu 
mistrza Polski w najbliższym 
turnieju. 

słowackiego - Ludka Pach- TURNIEJ SZACHOWY w LODZI 
mana. Osiągnął on wynik go-

, dny arcymistrza: 10 wygra- z udziałem prawie wszystkich 
h najlepszych łódzkich zawodników 

nyc i 6 zremisowanych - ra odbywa się turniej szachowy w 
zem 13 punktów z 16 możli- św1e!ilcy „KoleJarza" (ul. zachod
wych. Drugim był arcymistrz nia, róg Więckowskiego) - we 

- Lajos. Szabo_ <V.:ęgry) z 121 :'~r~e~zf;;:a~~<~o~~. ~C:2uc~!s:i:i~ 
punktami, trzecim l czwartym niczą: Furs. Gada1i'1ski, Karnkow
- Barcza (Węgry) i Stoltz sld, Kwapisz, Panasewicz, P_lecho
(Szwecja) po 10,5 pkt., piąty ~~-i Szap1ro, Witkowski, WrobJew-
Foltys - 10 pkt„ szósty (syste- · 
mem Sonneborna) Benko (Vłę WŻJSOWIENIE TRENINGÓW 
gry) 10 pkt. w AZS 

W turnieju uczestniczył m. w nov.'Ym lokalu AZS (ul. Piotr· 
in. polski zawodnik mistrz An- kowska 4i r p. front) w środy i 
drzej Pytlakowski, który osią piątki o godz. 18 odbywać się be· 
gnął honorowy wynik zdoby- dą treningi sz~chowe pod !'le-

. · . . ' . rown1ct\vem mistrza Makci:rczyka. 
W~J'.'ł~ 7,5 pkt. i. dzieląc ~ l 10 IM. in. demonstrowane będą par
m1e]sce. Sen_ sacJą turnieJU by tie z turniei_ów między~arodmvych 
ło prowadzenie Szabo i Pytla- w Sopocie i Bukareszcie. Sekc.1a 
k ], · ( 5) szachowa AZS zaprasza na te po-

OWS ,1ego po po 7 run- kazy zawodników innych zrze-
dach. szeń. 

FILA T ELIS B JVCZNY 

i ' 

I 

Dla zadokumen\owanla, 1e demokratyczne \Vc:gry nie tylko od-
, lldowaly swą ojczyznę "' zni•;zczeń WOJennych, ale i stale ją roz
budowuJą, ukazała Rlę ostatnio seria obiegowa. sklada,Jąca si'= 
z cztere~h znaczkow "~ których widzimy nowe budynki i fabryki 

. w B11tlapeszc1e: 20 f (zicl<:>ny), SO f (pom;;rafa?zowy), 40 f (brunatny) 
.1 W f .(cze1 wony). w~·Jtonanle rotograwiurą. 
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P 
RZESAD1\ byloby ~twierdzic, że ka

pitan ·Sławny po-.dtał gościa z War
s;rnwy z ent!.1z1azmcm. Zresztą trud
no mu się b~·Jo dziwić. Pół nocy 
~pędził na ~I P.dztwie, a od i·ana 
urzędował już w s·woim gabinecie, 

topiąc się dosłO\\Ttie z gornca. \V dodatku 
gosć byt z gc:hmku uc:i;~żliw;· ch, takich - co 
to nie wiadomo . . iRk z nimi wlaściwie po
stąpic. 

Ledwie kryjąc przeto nied1ęc'.:. 1-rnpitan Sła
wny c;-;ytat po rnz bodaj trzed list, który mu 
payb~·ły wręczył. Tak jakby coś no\\ego 
spodziewaJ się f,v nirn jeszcze p~·zeczytać. Ale 
równe rzędy lit~r były nieubi:aganc. Treść 
listu pozostawała nadal l{łopotliwa. Brzmia
ła mrn: 

,,Ob. Kapitan Sla'.•my 
Szef Wydziału Ślec!czeg0 
'Komenda MO 

w Łodzi 

Kierujemy do Was tow Wiktora Pszc.-zół
kowskicgo, litera ta. który zamierza pisać po
wie.~c z życi~ 1\rilic.ii Obywatelskiej i dlatego 
pra ··:•1ie 7apoznać się z nasz<i oh1żbą. Ud;rie]
cic low. Ps~ .. : zólkcnnkiemu ws11:lkich infor
m :wji. nie ną rn;:wjąc oc?ywif.de tajemnicy 
sb..; ż \Jowcj. Pok"::cie :nu w ~7.CZC'.~ólności, jak 
1o klasa r-ohotnicza po eo'J.ic;ri•.1 wladzy oczy-· 
frila swńj 00111 z wszcl!·:;.~h nal.:ci;:iłości kapi
falist . ·cznych W;.·t.,·pr\\·::i li~my ł,ódż - jako 
miasto czysto m·o!etari<i :' ,~ie, gdzie jednak 
przez kiika lat po wojnie powstałości kapi· 
talistyczne pnejawiał:v się specjalnie jaskra
wo, również w dzierizinic krYnTinalnej". 

List podpisany bvl pr:r,ez szefa wydziału 
politycznego Komendy Gl<'1wnej J\·TO. 

- Licho nn.dało tu te~o literata - zakląl 
Sławny w duchu, po czym z miną męczeńską 
zwrócił się do Fszczółko\•:::kie~o: 

- Nie bardzo wiem. w czym mógłbym 
wam być pomocny. Podobna rzecz zd'1rza mi 
"ię po raz pierwszy w ciągu calej mojej słui:
by. 

I'szczólkowski uśmiechnał się przyjaźnie 
i jakoś cieplo. Nastała ch;vila milczenia. 
A potem goi<{; - po to aby jakoś ~kleić roz-
111owc. znp.vtał: 

- D<twno służycie? 
- Od końca 11·0]1w Prn6to z partyzantki 

przc;:::;edl'em do miiic.ii. 
- A. .. 1 partvzantki. W jakich stwnael1 

walczvliś<.:ic. je4li mo7.na spytać? 
- W kieleckim. W górach świętokrzy

skich. 
- ! 'o. to na pc~1no znaliscie Zucha? 
- .T<tkże nie! Oczywiście, że znałem. To 

prawdzhvy do,-,,·ódca. A v.ry ezytaliście pew
n1c o nim w gazecie? 

LHerat rnowu uśmiechn;:tł się doBratikisznie. 
- Trzy lala pod nim wojowałem. 
- O. to 7. was swój chłop! - ucieszył sit') 

Sławny. Ale wnet si~ zmitygował. Przypo
mniał sobie, że ma jeszcze do napisania ra
port i nowa fala niezadówoknia ogarnela 
go, ale nie była to już niechęć do Pszczyqł
kowskiego. 

Tvmczasem wzrok literata padł na skrypt 
z napisem ,„Prawo Karne", leżący na biurku 
Sławnego. 

- Studiujecie? 
- Jestem na trzecim roku prawa. 
- Ja t~:'~ studiownłem po wojnie na tym 

'\\Tdziale. S~·ończyłem rok knm w Warsza
\vle. Nie zazdros.zczę wam egzaminu z Ko
deksu Zobowi:1zań. 

- Na szcz~§cie mam go już poza sobą -
za.śmiał się Sławny. 

Nie umwa;'.yli nawet. jak rozmo\\'a zmieni
ła się w przyjaciel~\'-ą pogav,;edkę. Pszczół
ko·wski wydał się Sławnemu nagle sympa
tyczny. - Ti zeba chlop'.l.kowi pomóc z tą je
go powieścią, pomyślnł, a gło.4no po\Vie<lzial: 

- Wiecie. mam myśl, w jaki sposób zapo
znać was z naszą służba. 

- No. nareszcie zaczynacie iradać oo ludz
ku - powiedział wesoło literat - bv z po
czątku myślałem. że ani słowa z was nic wy
duszę. Mówcie ... 

- Zaczniemy od przejażdżki po mieście. 
Ale nie takiej zwyk\t:.i. która z powodzeniem 
moglibyś<ł.e . zrobić beze mnie. Cóż. jest sobo
ta. kwiecień i ladna pogoda„ Pokażę wam 
Lódź od strony moich służbowych wspo
mnie11. Postaram sie wam pokazać taką 
r-,ódi., jakie.i dzi5 jnż nie ma, ale jaka była. 
gdyśmy tu w czterdziestym piątym rnku za
czynali pracować. 

„. Pos~ram sie wam pokazać taką Łódi, 
jakiej dziś nie ma, ale jaka była, gdyśmy 

t.r w· czterdziestym piątym roku l!laC:T.Ytlali 
pracować-. 

PszczółkowskiC>mu zaśmiały ~ię oe:.y. 
- A więc jedźmy choćby zaraz. 
- Tylko zakończę raport. To potrwa naj-

,..yżej kwadrans. 
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»CIENIE 1ARENY« 
V;' dwadzieścia minut później \'\siadali już 

c;!o otwartego „Willysa" na podwórzu Ko
mendy. 

- Zaraz wam udowodnię - mówił kapi
tan Sławny, podczas gdy pęd powietrza ude-
1·zył ich w twarze - że po kapitalistach peze
jGliśmy nie tylko zacofaną gospodarkę, ale 
i l:óżnego rodzaju, jak to powiedziee„. róż
nego ródzaju śmiecie, którego musieliśmy się 
pozbyć, organizując na nowych zasfl.dach ży
cie. Ot, spójrzcie na przykład na ten gmach. 

- Znam go - rzekł Pszczółkowski - to 
jest hotel „Bristol". 

- Tak, hotel ten ma swoją ciekawą histo
rię. Zwłaszcza jej fragment, związany z Be
lą Froszem. 

- Z Froszem? A któż to był taki? 

- Trudno na to pytanie odpowiedzieć w 
dwóch sł01.vach. To był gość na łódzkim bru
ku dość niecodzienny, facet „nie z tej ziemi", 
jak mówią, raczej z jakiegoś powieścidła 
amerykańskiego. I przyjechał do Polski 
\Vprost zza wielkiej wody, jako przedstawi
ciel koncerm1„. Empea, czy jak mu tam, 
export filmów, jal; może wiecie. No i ten 
Bela Frosz nakręcił tutaj w Łodzi obrazek 
o prywatnej inicjatywie, że tylko patrzeć ... 

- Opowiedźcie mi o nim - zapalił się 
pgzczółkowski. 

- W takim nłZie wstąpmy na ka w~ do 
tej cukierenki - zaproponowa~ kapitan j ka
zał szoferowi zatrzymać wóz Gdy usiedli 
już przy stoliku, Sławny z1cz,1ł opowiadanie: 

O .TEGOMOSCJU, „KT()RY RZUCAŁ 
DOLARAlII" 

Przy.jechał do Lodzi pewne:;o wiose1:1~ego 
popołudnia i zjci1.vił się w hotelu .,Bristol··. 
Miał nienagannie skrojony garniti.;r i ele
ganckie palto podróżne, cudzoziemiec, że aż 
ho, ho .. „ taki co właśnie wyskoczył z żur
nalu mód dla d:f.entclmenów. Był postawny, 
a początki siwizny czyniły go hardziej intef
resującym. Oczywiście jak dla kogo. U jego 
nóg plątały się trzy piękne psy rasy Czau
Czau„. 

Do portiera przemówił po polsku, ale z wy
raźnie obcym akcentem. Legitymował się 
paa.portem amerykańskim na nazwisko Be
la F'rosz, jak już powiedziałem. Poprosił o 
najlepszy apartarnent u hotelu. - Najli:ip
czy -- powtórzył. Cena nie gra roli. ·- Za
graniczny paszport ;-.robił wrażenie na por
tierze. który od kilkudzle:sięciu lat zwykł był 
kłaniać sie fabrykanckim pm-tfelom i cudzo
ziem8kim paszportom. Chłopcu, który zawiózł 
na pien"·sze piętro elegancki neseser i waliz
k~, pokrytą nal&pkami hoteloy,rymi 7. całe.i 
Europy. Bela E'rosz wstmął w rekę - nie 
uwierzycie - banlu1ot tysiąc złotowy. 

·=="""'!f:;;..,;;··-- ·-

••. Chlopiw ulr.biał, obcjr.i:ał dokładnie 
banknot ••• 

Chłopiec zdębtał, oi.re}rzał dokh;clnie b:oink
not, schował go do kieszeni, \Vyjął go pq
nownie, gwizdną! pcz;:)z zęby, a pokm p~
bicgł podzielić się sensacyjną v:ir,domo<;c1~ 
z elitą personelu hotelowego. v,rsz~">GY uznali 
zgod11ie, że ten cudzo7.iemiec, który da.ie ta
kle zawrotne napiwki, jest bezwzględnI~ 
„kirnś". - Jeśli nie cz:nns wI·~ccj. dodał por·
tie-r. I rozważał: - To nie jakiś intelig·~nt 
pracujący, jak teraz piszą <.,y gazetach. t~ld 
co przyjeżdża z delegacją służbową - z Zie
lonej Gó1·y czy skądś tam do Centrnlncgo 
Zarządu Przemysłu Dawdnianego, i PY!a 
się. a ile kosztuje. a dlaczego, i ka±e sobte 
-...n;shnvić rachunek na każdą złoV1wkę. bo 
m"l.1si sic rozliczvć w Zielone.i Górze. A ten 
Be1a F1·osz. to· :.piękny gość". 

„.„Piękny gość·' - to w przedwojennej 
gwarze ke.lnerskiei - wyjaśnił kap~tan Sia
wny - oznacza czlowieka, który nie szczę
dzi Il&piwków ... 

Sensacja wokół Frosza nie sko{1czyła się 
:t pierwszym jego wystąpieniem. Wieczorem 
zjadł wyszukaną kolację w restaurai::ji hote: 
lowei. zapłacił wielki rachnnek, a kelnet:aWL 
który go obsługiwał, dał pięć tysięcy napiw
ku. Nazajuh'z tajemniczy jegomość wyjechaJ 
na jeden dzień z Łodzi. W ciągu tego jedne
r.;o dnia nadesi::ło do niego około pięćdziesię
ciu tek;;r<imów (które sam nadał, jak potem 
v.·ykazało ~ledztwo). 

Telegramy te zrobiły swoje. 
- Ten facet ma ro:-:gałezi.one interesy, co? 

- mówił szef re..::epcji do portiera. - Możesz 
p:m Władysław sobie wyobrazić, jakie ob-r0-
t.y robi. 

- A ile musi mieć dolarów - westchnął 
portier • . uśmiechając się czule do własnych 
myśli. - Ciekawe, czy trzyma złoto, czy pa
piery, mięl~kie czy· twarde„. 

- Może by tanio sprzedał? - wmieszał się 
do rozmov;')' pewien kupiec łódzki, który był 
z elitą personelu hotelowe,-;o w dobrej ko
mitywie. Portier i szef recepcji pośredniczyli 
między nim a pewnymi goŚć:mi hotelowymi, 
ktMzy od czasu do czasu przybywali z Ziem 
Zachodnich. 

- Ale idź pan - żachnął się szef re
cepcji. ~ ·Taki dżentelmen będzie się 'zajmo
wał handlem dolarami? Zw:vczajny waluciarz, 
czy co? On prówadzi wielkie interesy. N;; 
międzynarodową skalę, że się tak ·.r.'}·rażę. 
Z nami ani gadać nie bedzie chciał. 

...:.... No, no, to moze z panem nie będzie 
chciał gadać, panie Ireneuszu, ale co do 
mnie ... 

Tenże sam kupiec kontynuował rozmowę o 
Beli Froszu przy obiedzie, który spożywał w 
„Tivoli" w gronie podobnych do siebie han
dlowców. 

Podobnych jemu, to znaczy, że i oni za pa
rawanem maiych sklepików. trudnili się ja-

•.. Kupiec kontynuował rozmowę o Beli 
Froszu przy obicdi:k, który spożywał w „Th 
vołi". 

kimiś interesami, które wprawdzif.! nic' były 
legalne. ale za to po·soJowaiy puchnięci.:: 
portfelów. 

- Wyobraźcie sobie. panowie. że w „Bri
stolu·" zmnieszks.ł nie.iaki Bela l'':osz. :rn.gn
niczny jegon;1o~ć, A:11erykaniec, czy coś w 
tym gdcie. Dosłownie rzuca na prmrn i lo
v;o dolarami - opo-.dadał kupiec. 

- Z takim we.iść w konh1kt, to by b~·! in
teresik - dorzucił ktoś drugi. 

Ale dostępu do Bell Fi'08za na razie nic 
było, choć powrócił do Łodzi, do s\•tego wy
tv•;ornego aparta1nentu w „Bristolu". Co ra
no wyprowadzał na spacer po ulicy Piotr
kowskie.i swoje urocze h"zy psy Czau-Czau, 
obiad jadł w „Tivoll" lub w „Savoy'u", na 
kawę chodził do „SvrenJ", a ;,visczór zwykł 
był ~P'~d::oć w K!;.ihic P.»::kwicka. Ale .i1kos 
nikt $ie ;:,ie mt'i:<l nlobyć· na odwagę, by na• 
wiązać z nim znajomość. 

Ta\;: dumne i o:lpych'1j<y:e ~pojrzenp rzuca'. 
Bela Frosz wokół siebir że lódzcy kupcy I 

spekulanci nic ryzyl:ow•1li zaczep];i. 

J edn<>cześnie p0 L0dzi kr;·\7.yrJ' col'az bar
dziej fantastyczne pc;::lo ~•i o "·iell;:ic.i fortu
nie Beli Frosni. 

NiJ..:t 11ic wkdzla~ wprawdzi•' nic Pewnego, 
ale tryb życia obcokrr,jowca mówił sam za 
i::iebie. . . 

Napiwki, które dawa.l Bela ł'rosz. llyna.i
mnicj nie zmniejszyły się. H.achunk1 w re
:;tauracjach i perfumeriach o:::iągały fanta
styczne . wysokości. Codziennie prezentował 
Bela Frnsz inue zagraniczne kreacje ubl'ani.o
we - w kratki i paski. z szerokimi ramiona
mi i Z\Vę7.011ymi u dołu spodniami. 

- Bela Fron ... Bela Fl'os7 ... - rozlegał sie 
szmere!\:, gdzie tylI:o się nasz tafo.mniczy 
dżentelmen polrnzal 

Ocz,:wiście grubq. Przesadą byłoby twier
dzić -~- ciągnął swo,ie. opowiadanie ·kapitan 
Sławny, że naz·wisko Bela Fro-sz było na 
ustach w;;zystkich łodzian Lódzki świat pra
cy nie wiedz1al nic o wypomadowanym 
gościu. 

Wszr>tko to. co 000\viadam. działo sie w 
lód;:kim Półśiviatku 1iandlowym, w .,inicjaty
'"'ce", j2.k wówczas m6\•.'ili.~my. Używali oni 
s0bie jeszcze wó1.vczas, u o Froszu aż wrzało 

\Vrcszcie Bela Frosz puścił trochę farbę. 

Przy ul Piotrkowskie.i był w tym czasie 
sklep z zabawkami, którego właściciel, nie
jaki Adamski, nst:w·ił w \Yitrynie piękną ko
lejkę elektryi::zną. z<1op•1trujqc ją w napis 
„dekorncja". W parc t)'godni po svvoim przy
je:i.dzle do Łodzi Bela Frosz ws,:edł do sklepu 
Adamskiego. Właściciel !<klepu, który dużo 
j'.!Ż słyszał i kilka raz.v ''- :ct:r,iaJ Belę Frosza, 
oniemia! z wre.żcnia. W pokłonach i kryg:ijąc 
~lę zbliżył się do Fro~n1. nieznacznym ru
chem ręki dając znać ek~pcdien'uom, żeby le· 
go klienta jemu pozostawili. 

- Czym mogę służvc? - zapiał najuprzej
miej jak tylko potrafił. 

- W ta witryna jest kolei cleJrfryc:ma 
1·zekł Bela Frosz. - Chciolbym go kupić. 

- Kolejka nie jest wystawiona. na sprze
daż. to w dzisiej;;zych czasach unik;;.t. a Il 
mnie służy jako dekoracja - \vyja5nił z czu-
łym uśmiechem Adamski. , 

- Wiem - odr>arł B0la Frosz nicn·ażony. 
- Ale ja chciał kupić \;: kolejka ... 

- NaprawdQ nie zamier·z:m1 je.i sprzeda-
wać - upiera-I się kupiec. ale z rniodową mi
ną - zrcs1:t<1 kolejka ta je$t bardzo droga -
dodał z pew1"1 dutn<ł. 

- Bard;;o ct1·o?a? - pov.'tór;:yl Bela Frosz 
pog:ardiiwic. - A ile on i;:on:tuje'? 

- Nie wiem, il~ b:;sztuje, wiem 113tomiast, 

„. Dwiescie tysięcy - :powtórzył - dam 
J>anu te pienią dze.„ 

ile ona jest dla mnie warta. A tej sumy nikt 
nie zapłaci... 

- .Ta nie nikt. Ja Bela Frosz. Zobaczymy-, 
czy nie zapłacę .. No, mów pan ... Ile? 

Adamski zebrał się w sobie i wyrzucił 
:~ s'.cbie z desperacją - by zaimponować 
Froszowi: 

- Dwieście ty.>ięc~' złotych. 

Twarz dżentelmena nie zdradzała naj
mniejszeąo zdziwienia. 

- Dwieście tysięcy - powtórzył bez spe
cjalnego zainteresowania, to drnbiazga. Dam 
l)anu te r .kmiądze. 

Adamski a/. zbladł. Gotowość Beli 
Fiosza zapłacenia kwotY.. przewyższają
cej co najmniej dziesieciokrotnie wartość 
clektryi::znej kolejki, odebrała kupcowi dech. 
Ale niebawem złapał drugi oddech. Vlziął 
wtedy bez słowa dwieście tysięcy od Beli 

F1;os:rn. klóry kazał odesłać sobie kolejkę do 
holelu. 

- Bo to prezent - powiedział na odchod
nym cudzoziemiec. 

- Czy wyobrażacie sobie, jak po tym \'.:y
padku zawrzalo w łódzkim póhhviatku han

dlowym ... 

.„ 

Latem Bela Frosz wy]ech:ił z Lodzi i 
chwilO\'i'O zapomniano o nim. ..Inicjatywka" 
miafa przecież wówczas dość emocji. których 
t'.ost:irczał~· Urząd Skarbowy. Komisja Spe
cjalna, Ochrona Skarbowa no i my - mili-

\'ll·::·ó;cc _i0dnak zdarzvlo się, ;i.e tenże ku 
pkc A~.amsld, który sprzedał cudzoziemco
"·i kolejkę, przybył do Gdal13ka. Chcąc sobie 
uprzyjemnić pobyt, zatrzymał się - gdzie? 
Oc7.vwiście w Grand Hotelu w Sopocie. 

W Gdai1sku t!·ufila mu ~ię wyjątkowa oka 
zja. Aż palce lizać. Partia r-zmuglowanego to 
waru, na którym można było z3robić sto p:-o 
cent Có;~. kipdy Adamskiem:.l zabrakło ba~a
telki - 'p6ł miliol".a złotvch, z za t01.,·ar żą
dano natych!niast 1~otówki. 

Kunice \Vpadł w istną rozpacz. Humor tak 
mu się zepsuł, że rozbolnly go rawet nerki, 
:te już nie wspomni się o wątrobil'!. 

- Pozwolić pr2eji<ć koło nosa takiemu in
tereso\\i? Niestety. rie :mał nikogo na W~'
brzd:u nic miał żadnych możliwości krc<ly
tow,,·ch. 

Gdy Adamski w smf'tnym nastroju wrocił 
'1-icczorem clo Grand Hotelu, natknął się na
gle na ... Belę Frosza. Same nieba go ch~„ba 
zc~łały w takiej chwili. Adamski przezwycię
%ył tremę i zaryzykował wytworny, iści.e hra 
bi0wski ukłon. Eel::i Prosz odpcwiedzlal w 
miarę uprzejmie To wystarczyło, by zachę
cić kupca. Zbliżył się do Frosza i zapytał: 

- C:>:y pan mnie sobie przypomina'! 
- Łodzianin, tak? - brzmiała odpowiedt. 
Czerwieniąc się i jąkając zlekkn .. Adamski 

wyłożył swoją sprawę. - Właściwie przelo
tna znajomość - powiedział - nie upowa· 

. żnia, nle„. 
- No, no. do rzeczy - znchęcal Bc>la 

Frosz. 
- Potrzeba mi f)61 miliona złotych - "~·· 

dusił z siebie Adamski. - W Łodzi natych
mia&t.„ 

- No i no co te ceregiele .. Tak się mówi 
po polsku. Czy nie? - srniał się Bela Fros;~. 
- Przcciei; to o.l'obiazg Oto pa11skie pół mi
liona - i sięgnął po grubo wypchany porl
f ~1. 

- B~·lo to w tym ezasie - przerwał ~wo
je opowiadanie kpt. Sła,i\my - kiedy robot
nic'' dopiero llrt\ch::imiali wa1.,.-~taty prac~\ 
kiedv w rak:j gosp"darcc polskie.i bardzo 
ciE:±l~o b~·ło wiazać koniec z ko1'i.cem ... 

- Myślidf'. że Adamski, który zarobił na 
gdm1skim interesie okrągłv milionik. ZW"Ó
cil zaraz Fr0szowi po PQ\'V-rocie do Łodzi po
życzone pieniądze? - Nie, choć miał najlep
sze chęci. Dzwoitił raz po niz do „Bristolu·•, 
ale Bela Frosz w\::iąż nie miał czasu. 

- 'N"ie pr7,E'jmui si~ pan t1'1 drobnostką -
mówił przez telefon. - Odda mi pan przy 
okazji. 

(d. c. DJ 

J. 


